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skie zajmują sę wyłącznie sprawami Hercogo" 
winy i Bośnii. Czasami ty!ko peszteńskie, z po- 
wodu zbliżającego sis sejmu dotkną jakiejś kwe- 
stji wewnętrznej, wiedeńskie zaś jednem sto- 
wem nie dotkną nawet spraw własnych. Spo- 
dziewają Się one, że wkrótce stanie się Wiedeń 
ogniskiem dyplomatycznych robót. Wysłani do 
Hercogowiny i Bośnii konsulowie mają sprawę 
zdawać do Wiednia, i właściwie we Wiedniu 
toczyć się mają dalsze rokowania o reformach, 
sjakie mają być zaprowadzone w krajach, w któ- 
-rych wybuchło powstanie. 

Jak"się dzisiaj wszyscy przekonali, w Bo- 
śhii powstania nie ma, a Tagespresse opowiada 
ciekawą bistorję, Z której widać, że ani w Her- 
cogowiftie, ańi w Bośnii nie myślano.0 powsta- 
niu; alg wywołano je zewnątrz, aby mieć pod- 
stawe dò podniesienia kwesiji wschodniej. Gdy 
już rozpoczęty się ruchy powstańcze w Herco- 
gowińie, i ks. Milan serbski jakby po instrukcje 
przybył do Wiednia, pewien dyplomata wyraził 
się przed nim, że zapewnie Bośnia nie pozosta- 
nie w tyle za Hercopowiną, i również zrobi po 
wstanie, dając ka Milanowi tem do poznania, 
iż dla dyplomacji potrzeba powstania w Bośnii. 
Ks. Milan napisał zaraz o tem do Belgradu do 
swych poufnych, i wkrótce z Belgradu roze- 
szły się telegramy i korespondencje, że w Bo- 
śnii wybuchło powstanie. I zaraz dwieście Ser- 
bów z. Belgradu popłynęło na handlowym stat- 
ka aostrjackim w górę Danaja i Sawy, idąc ni 
by w pomoc powstańcom bośniackim. A gdy 


tam nie zastali żadnego powstania, więc usiło: | 


wali w kilka wioskach koło Kostajnicy sami 
takowe wywołać. Namówili lad do napadu na 
pobliskie dwory szlacheckie, zamieszkałe przez 
szlachtę słowiańską, wyznającą koran, popalili 
ioh- domy, wyrznęli co uciac nie megło, i tem 
ośmielśni rznoili się na miasteczko Kostajnicę, 
wpadli aż do wodka; lecz tam zupełnie przez 
Turków. zostali pobici. Turcy potem rzucili się 
ua ojoliczne wsie, które przyłączyły się były 
do tych-napadów rrezi, ze swojej aron rozpo- 
cwęli palié i mordować, dopokąd ladnośé nie 2- 
ciokssi za granicę, do Kroacji. Taki był począ 
tek i koniec bośniackiego powstania. 

Pytanie teraz, jakich to powstańców w Bo- 
śnii beda konsulowie obcy zapytywać, czego 


Iszystkie prawie dzienniki wiedeńskie 
uważają dotychczasowe kroki interwencyjne 
masaenw odcych jako pfzygrywię, y 
potem wozwinie się dopiero cały dramat. I dzi- 
woa rzecz, powszechna panuje niewiara w szcze 
rość i trwałość sojusza między Austrją, Mo. 
skwą d Niemcami, w sprawie wschodniej. Ude- 
rza to wszystkich, że Moskwa zapraszała Fran- 
cię i Avglię do wzięcia udziału w interwencji 
siambułskiej. i że głównie jej zachodowi przy 
pisać należy, iż Francja po wojnie ostatniej 
wykluczona prawie z koncertu mocarstw euro- 
pejskich, teraz wprowadzoną została napowrót. 

Z drugiej strony mocarstwa zachodnie, a 
mianowicie Anglia, podejrzywa, iż między Niem- 
camj, Moskwą i Aastrją porozumiano się jaż 
co do rozbioru Turcji, Że plan tego rozbioru 
jest podstawą  sojnszu wrzach cesarzów, 1 76 


interwencja obecna w Stambule, jest 


A gdy Anglia obecnie 


wszelkiego powodu trzem ce: 


formalną kwes wschodu 
ambasadorów, którzy przedstawiają jedynie po 
trzebę reform w Bośmi i Hercogowinie, 
postawiona kwestja może się wikłać coraz wię 
cej. 
które ofiarowałaby im Tu 
rokowań trzebaby zawieszenia broni, 
łoby się jedynie przeprowadzić, 


a tw da 


tylko 
pierwszym zaczątkiem wykonywania tego planu. 
nie jest w stanie 
wytworzyć przymierza ku obronie Turcji, więc 
na dyplomatycznej drodze stara się o usuuięcje 
kim ambasado- 
rom, do rozwijania teraźniejszej interwencji w% 
j w Idzie więc dalej. 1 a 
jeszcze, niż dzisiejsze żądaaia trzech cesarskich | kieranka politycznego przez omladicę serbską, 


Powstańcy mogą uie przyjmować reform, U d szło 
"Tymczasem wśród |ziem przez wojska austrjackie, toby rzecz dała 


gdyby wojska 


czas krótki należała. Wszak król węgierski do- 
tąd nazywa się także i królem Bośnii i Herco- 
gowiny. Z początku nawet powstańcy sami gło- 
sili, wywiesiwszy chorągwie austrjackie. że pra- 
gog należeć do chrześciańskiego dobrego cara, 
który tak przychylnym jest dla ich współpla 
mienników w Dalmacji. Tylko wmięszanie się 
fo powstania Serbów i Czarnogórców i objęcie 


- | sprawiło, iż teraz powstańcy prawia o państwie 


Tak rniepodległem słowiańskiem, «albo 0 połączeniu 


-|się z Serbią i Czarnogórą. Ale gdyby w biegu 
dalszych wypadków przyszło do okupacji tych 


się zwrócić do dawnego kierunku, jeżeli to w 
planie ałożonym przez trzy południowe mocar- 
stwa jest zawarte. . 


prowincjach, jak to ma miejsce z Czarnogórą 
na mocy traktato 1862 roka. 

Komisarzem tureckim będzie S ar w er ba- 
sza. a Achmet Hamdi basza, będzie mu dodany 
do pomocy, jako gubernator Bośbii; obadwaj ci 
panowie już w tym tygodniu udadzą się do 
Mostaru. 

De komisji międzynarodowej wejdę: an- 
strjacki konsal w Mostarza Vassich, mo- 
skiewski konsul w Dubrowniku Jonine, fran- 
cuzki konsn]l w Serajewie de Vianne Obie 
strony, tak rząd turecki jako też powstańcy 
starają się zająć we względzie militarnym takie 
stacowisko, któreby każdemu z nich dało jak 
najwięcej siły do poparcia własnej sprawy na 
czas pertraktacji i po nich, w przewidywaniu, 


obce, naprzykład austrjackie, rozgraniczyły wal- 
czących, iunemi słowy, zajęły Bośnię i Herco- 


cala kwesija wschodnia. Aby zapobiedz tym 
ewentualnościom jnż dzisiaj Anglia występuje z 
planem, nadania Hercogowinie i Bośnii takiej sa- 
mej autonomii, jaką ma Serbia, Rnmania lub 
Czarnogóra, to jest zrobienia je księstwami 
lenniczemi Turcji. Anglia spodziewa się, iż tym 
sposobem usanąć się dadzą na dłuższy czas 


wszelkie sposobności dla mocarstw obcych mię- 
szania się z powodu Bośnii i Hercógowiny w 
sprawy tureckie. Times rozwinął całą teorję 
rozwiązywania powolnego w ten sposób kwestji 


wybranym, 


0 Ze spraw wewnętrznych anstrjackich dzi 
gowinę. I tak krok za krokiem rozwijałaby się siaj tylko” jedną wiatomość mamy do zauoto 

wania. Oto donoszą z Czech do pism wiedeń- 
skich, że przy rozpisanych wyborach do Rady 
państwa ani jeden z młodoczechów nie będzie 
chociaż przy ostatnich wyborach 
cztery zyskałi miejsca. Widać więc, że młodo- 
czesi w opinii publicznej coraz więcej upadają. 


Przed tygodniem mówiono, że trzy motar- 


że takowe będą zerwane. Turcja gromadzi kor- 
pas obserwacyjny na granicy serbskiej i poseła 
nowe wojska do Kleka. Ten ostatni fakt dzi- 
wnym się wydaje wobec oświadczeń i życzeń 
trzech mocarstw: wymogły one na Turcji 24: 
przestanie z jej strony działań zaczepnych, a 
jednocześnie Auetrja, t. j. jedna z tych trzech 
mocarstw pozwala tejże Turcji przeprowadzać 
wojska z Kieku przez terytórjoń atstrjaekia! 
Fowstańcy nueiłnją rozprysnąć: na najdrobniej- 
sze oddziały, aby takowe miały możność dotar- 
cia do najdalszych kończyn Hereożowiny i Bò- 
śnii, oczywiście w tym eeln, aby zająć jak mj- 


wschodniej, bez rozbioru Turcji między mocar- 


stwa sąsiadujące. 


Komiczna jest polemika, która się wywią- 
zała między ministerjalnem dziennikarstwem 
berlińskiem a dziennikarstwem wiedeńskiem z 
powodu tureckich Słowian południowych. Na- 
tional Zeitung ma za złe wiedeńczykom niemie- 
ckim i madiarskim dziennikom, ich antypatje 
i ich opieranie się 
wszelkiej myśli czy to przyłączenia tych Sło- 
wian do Anstrji, czy utworzenia ż nicht wieza- n Á A ię 
na to zibędą złożenie broni, ni: odnosi się: do warun- 


do Słowian południowych, 


wisłego państwa. Odpowiadają jej 
Wiednia, iż pruscy Niemcy nie okazują sympa 


tji słowiańskim swym spółobywatelom n. p. 
Polakom i radzi ich wszędzie tłumią, chociaż 
słowiański żywioł w cesarstwie Niemieckim wca- 


le nie zagraża żadnem nie bezpieczeństwem pa 
nowanin uiemieckiema. Przeciwnie w Anstrj 


już teraz, po kilkakroć Niemcy musieli walczyć 

są przez 
mowy być 
nie może. Mająż więc Niemcy austrjacey i Ma- 
diarzy pragnąć powiększenia liczby Słowian w 
Austrji, lub sympatycznie patrzeć na tworżeńie 
się większego słowiańskiego państwa u granic 


południowych Austro - Węgier, które państwo |b 
ne wttmrató Dy potan Storan austro - węgier- 


© panowanie z Słowienami i ki 
nich zagrożeni, więc o sympatjach 


skich ? 


To zapatrywanie nie przypada jednak do 
smaku Berlinowi, który widać radby, ażeby w 


stwa zażądały od Turcji zaprzestania 
kroków nieprzyjacielskieh, celem 
łatwiejszego porozumienia się z powstańcami. 
Zaprzeczono później tej wiadomości. Dziś poja- 
wiają się one'w zmienionej formie. Turcja miała 
przyrzec (czy z własnege pepętu?), iż zaprze- 
stanie względem powstańców działań zacze- 
pnych, a zajmie stanowisko odporne. Ale że 
strony powstańców takiego zapewnienia niema 
i nie słychać było, aby: mocarstwa pomyślały o 
otrzymaniu onego; wyrażónie bowiem urzędo- 
wych komunikatów, iż konsalowie radzić im 


ków, mających być przyjętemi zobopóluie. Do- 
piero najnowszy półurzędowy komanikat z Kon- 
stantynopola przypomniał sobie ten szczegół i 
mówi: „że trzy mocarstwa ofiarowały Porcie 
swe usługi w tem znaczeniu, Że konsalowie 
i jako delegowani ad hoc udadzą się do powstań: 
ców, aby skłonić ich, po poprzedniem 
zawieszeniu kroków nieprzyjaciel 
skich, do sformułowania życzeń, i wejścia w 
pertraktacje z komisarzem tureckim. Przyczem 
konsalowie zapewnią powstańców, że mocar- 
stwa wstawią się przed Portą za słasznemi 
życzeniami ludaości ohi jańskiej. Do tego 
roka treuab thocarstw przyłączyły %ię i inne 
państwa, podpisane na traktacie paryskim.“ 
Jak widzimy, brzmienie tego dokumente, 
znów się różni od tekstu wczorajszego komo- 
nikatu. Znów w niem występują na pierwszy 


Wiednia obadził się apetyt na kraje całego |plau trzy mocarstwa i już ani jednego słowa 


półwyspu Bałkańskiego, a chociażby nawet i na 
Stambuł. Wtedy bowiem powstać by mogły dla 
Berlina kombinacje bardzo korzystne, w środku 


Europy. 

Ale podobno w ministerstwie spraw zagra 
nicznych we Wiedniu nie podzielają zapatry 
wań Neue freie Presse i Deutsche Zeitung, prze 


ciwnych Słowienom południowym, i nie widzą 
wcaje niebezpieczeństwa dla Austro Węgier, a 
gaby Bośnia i Hercogowina prz. padla korupie szcza Serbia, która wcale nie posiada żadnych 
, chociaž przez. 


w. Szczepana, do której nieg 


niema o tem, że konsułowie radzić będą, aby 
powstańcy nie liczyli w żadnym razie na pomoc 
obcych państw. A szkoda, bo w komanikacie 
owym była bardzo ciekawa luka. Powiedziano 
-|tam, że powstańcy nie mają liczyć na pomoc 
-|obcych państw, ale nic nie powiedziano o Ser- 
„|bii i Czarnogórze; a wszak te państwa nie są 
obcemi, lecz lennemi Torcji, a więc mogą nwa- 
żać sprawę hercogowińską za domową, a zwła- 


stypułacji na wypadek powstania w ościennych 


większą przestraeń i przy pertłaktacjach po- 
wołać się na tan fakt, jako mia okoliczność, 
wzmagającą żądanie najobszemiejszych koncesyj 
diw najobszormejszej połaci kraju słowiańskiego. 
Podobno w tym zamiarze przysłano instrukcje 
z Cettyni i Belgradu, aby powstańcy zanie- 
chali oblężenia Trzebini. 

Dotychczasowy gabinet serbski pozostaje 
jeszcze u stera i jak się zdaję zmiana nastąpi 
dopiero wówczas, kiedy: będzie rzeczą widocą 
ną, — jaki obrot wezmą pertraktacje hercego- 
wińskie. Powstańcy zamierzają do skapczyny 
wystosować. oddziejny manifest, w którym pro- 
sié będą 0 pomoc. 

Brat chrskt wielki ks. Konstanty po 
powrocie z Paryża udaje się wprzód do Odesy, 
gdzie na początku przyszłego miesiąca odbędą 
się wielkie ma uo wra- zgromadzonego tam 
wojska. Jednocześnie ks. Konstanty jako wiel- 
ki admirał fosy: moskiewskiej dokona przeglą- 
du floty ezarnomorokiej. W zatoce odeskiej ato- 
ape een icay moskiewskie wojenne: korwety : 
„Sokeł*, „Jastrob* i „Merkurij”; 


Ziemie polskie. 


(Gwalty praskie. — PDzieknik Pomański w 
sprawie biblioteczek po wstach i parafjach, — 
Zmiany w okręgach wojskowych połako litowskich. 
— Nowe atacje telegraficzne na Litwie.) 


Zdawało się, że rząd praski, zmęczony nie- 
ustannem prześladowaniem duchowieństwa ka- 
tolickiego, wehodzi na drogę pewnego porozu- 
mienia i unika środków gwałtowniejszych. Fak- 
ta jednak z ostatnich czasów nie stwierdzają 
powyższego wnjosku, jakiby z kilku oznak 
wcześniejszych uczynić można. Wprawdzie wy: 
puszczono z poznańskiego więzienia księży dzie: 
kauów, ale to dla tego, iż prokurator w ało: 
żonym akcie oskarzenia uznał jaż za - rzecz 
wyjaśnioną. że, delegatem tajnym papies) 


ar: | wszystkiem nale: 


chidyecezji poznańskiej był ks. kanonik Ksro 
wski, Księża dziekani zaś zostali os u w 
więzieniu za to, iż nie chcieli składać žadu 
zezmań w sprawie delegata. Pomijając, kary 
pieniężue, które do ogromnycli sum dorastają. 
wytoczono, na mocy astaw majowych. śledztw: 
ks. proboszczowi Kenirerowi z Szabina, Ę 
proboszczowi i dziekanowi Ryńskienu z Gv- 
latczy i ks. proboszczowi Bukowieckiemu 2 
Wągrowca, pierwszemu za to, że odprawil mszę 
żałobną, dwóm drugim, że mieli mowy žalobe 
na pogrzebie ś. p. dr. Karola Libelta. Katoli 
pismo wychodzące na Szlązka prnskim, donos: 
o licznych wypadkach prześladowania tatio 
wiehstwa. Zapisujemy podane przezeń fekis. 
Ks. wikarjusz Zaruba skazany zostal LEDI 
grzywien lub dwa tygodcie więzienia za udźi - 
anie religji w szkole w Gliwicach, mimo gt 
kazu. Na drzwiach kościoła Franciszkanów i 
é. Anny (Annaberg) przybito rozkaz rzą J 
w polskim i niemieckim języku. dla któree 
księża Franciszkanie z dniem 31 b. m. ma 
zaprzóstać wszystkich czyntości zakonnych. 
Ks. wikarjasza Placka, wyda! 
Szlązka, ponownie skazano na trzy tygodniowa 
więzienie, za nieprawne sprawowanie fankuv) 
duchownych. Ks. Placek nie stawił się na ter 
min. KS. wikarjnsza Rzechulkę skazano na 50 
marek kary lub 10 dni więzienia, za ka 
na pogrzebie $. p. ks. Kublika, 
skazauo za odprawienie 30 mszy cichy 
dnej śpiewanej na 340 marek kary lub 93 Q: 
więżienia. Ks. Grund, wydalony z kilka pówia 
+ow hrabstwa Kłodskiego, nie stawił Się a 
termin. Ks. Kameradka osadzono w Racibi 
sklem więzienin. Ks. wikarjusz Rossochow;tz 
wydalony został z obwodu rejen”ji opolskiej i 
wrocławskiej. Księdza proboszcza Wolff poiio- 
wnie skazano za wykonywanie fankcyj du*ho- 
wiych. Ks. wikarjnszowi Richter wytuz ua 
proces *Ha tego, że przy spowiedzi mał mitin 
wiać do nieposłuszeństwa przeciw rząslowi* K 
wikarjasza Preuschoff za obrazę Dutra zapo- 
zwano przed sąd. 

* Dziennik Poznański wzywa do gorliwego» 
zajęcia się sprawą zakładawia biblioteczek po 
wsiach i parafiach. Aby pokazać, jaka jest 
nagłość zwrócenia uwagi w tę stronę, D ziei- 
nik wymienia kilka książek, pisanych me 
dziwą poytczyzką. e praz kolporterów ro 
szonych. SĄ to bałamactwa, podnievające cho- 
robligość wyobraźni i zaciekawiające.ęw tal 
szywych kierankach, a oprócz tego szerzą:+ 
nienawiść przeciw bogatszym, Dzięmik podyje 
maptępojącą tytul „ Niewinaa morde rka 
dfteçinna albo miłość gwałtowna 
bardzo smntne zdarzenie, najxo- 
waszego czasn (wydawca Edward Hesse, w 
Koesliniej); Nieszczęsna milość, albo 
krwawa rana w wigilią Bożego Xe- 
rodzenia (wydawca Hesse w Koeslińiej i 
Piękna Augusta czyli straszliwe 
sceny w katakombach wenechiryh. 
Wyjątki, jakie dziennik zamieszcza, aż nadio 
nsprawiedliwisją podniesioną przez niego wiiia- 
gę na tego rodzaju propagandę. 

Dziennik na końca rzeczonego artykwiu 
pisza „Najpierwsza naczelna praca nasza: po 
qdniesć Jud nasz i rozwinąć w nim Świadomość 
narodową i obywatelską. Na wiecach ludowych. 
jakie-qię= odbywają, © tem pamiętaćprete - 

tam zachec - 


Dziennik Serafiny. 


Z autografu spisał 
B. Bolesławita. 


(Ciąg dalszy.) * 


Taki był dnia tego pamiętnego początek... O- 
biad, jak zwykle, jedliśmy w domu; niewiedziałam 
dlaczego Mama z nim spieszyć kazała. potem wyka- 
dzono, wywietrzono, uporządkowano w saloniku. . nie- 
mogłam dobrze zrozumieć dla, czego Uderzyły mnie 
ptzygotówania niezwyczajne. Baron, gdy wszystko 
jut się skończyło, wyszedł. Mama przed źwiercia- 
dłem poprawiła ubranie... Kazała mi jakąś kokardką 
przypiąć... włosy przygładzić i uściskała z ucza- 
iem... 
|" — Śliczna jesteś dziś! to dobrze! 

Ale nie wytłamaczyła mi wcale... co to znaczyć 
miało... W niespełna pół godziny słyszę chód na 
wschodach, w przedpokoju szepty... Ua ostatek Ba- 
ron otwiera drzwi i wchodzi, a za nim dwaj męż- 
czyzni... 

Starczy z nich na pierwszy rzut oka wyglądał 
na domatora, ubranie gdzieś przez żydka w małem 
miasteczku przed laty kilka wystylizowane... teżało 
na nim, jak na kołka... 


Frak ź połami do kolan... szeroki, w dziarce od 
guzika wstążeczki orderowe, twarz wygolona, długa, 
chnda, urzędnicza i austrjacka, głowa wysoka w pe- 
ruczce... szyja opasana chustką białą bez kołnierzyka... 
w ręku laska ogromna... 

Przypomniał mi zakrystjana jakiegoś... a jest 
to przecie pan Radca Tajny, rodzony stryj Oskara, 
który tuż szedł za nim... 


Nie potrzebowano mi prezentować, przeczałam 
go — ale jak opiszę. Do niczego widzianego w ży- 
cin mojem niepodobny... Cienki, trochę zgarbiony, 
głowa duża, oczy na wierzchu... blady... mina zakło- 
potana, nieśmiała, jakby przelękły.. Brzydki... ach! 
jaki brzydki,. ale dla czego? Ña oko wszystkie rysy 
niby zwyczajne i nawet dosyć kształtne, a wszystko 
razem zlepione niezręcznie, zdaje się pozbierane od 
kilku ladzi.. bez wyrazu, bez życia... wajrzenie 
szklanne.. szedł podpierając się na laseczce... dy- 
Szał mocho, czy że się zmęczył, czy że był zmię- 
szany... Ta niekształtna, wychudła postać, niby moda 
a bez młodości, ubrana była z przesadzoną, niasma- 
czną, świetną niemal elegancją. - nie mówiąc już o 
sukniach.. co Da nim łańcaszków, bryloków, pier- 
Ścionków... spinek, świecidałek, gnzików, a jakie to 
wszystko kosztowne i źle dobrane... 


*) Zobacz nr. 176, 177, 179. 180, 183, 184, 165, 
186, 189, 190, 191 192, 195 i 196. 


Biednego chłopca... zaprezentowano; siadł stryj 
koło niego... miałam młodzieńca naprzeciw siebie... 
oczy szklanne wlepił we mnie i zaczął się uśmie- 
chać. Strachlałam.. 

Radzca tajny na chwilę go nie zapomniał, mó- 
wił za niego, podpowiadał mu i podprowadzał, tak 
się lękał znać, aby ma się co nie wyrwało niedorze- 
cznego.. Długi czas nie mógł przemówić... za każdem 
WE Stryja ustami ruszał, uśmiechał się, 
wkładał palec w ucho i przecierał ję, a potem ka- 
mizelkę obciągał i guziki poprawiał. Zajęty był sobą 
niezmiernie, wejrzenie zaś szukało mnie... Płonęłam 
za niego. 

Mama chcąc mu rozmowę ułatwić, zagadnęła go 
o coś; w tej chwili odwrócił się przestraszony do 
Stryja, ten coś szepnął, a pan Oskar wybełkotał toż 
samo, dwa razy się zająknąwszy, pospiesznie, tak że 
nikt z nas zrozumieć nie mógł, co powiedział., 


Dopiero gdy chwilę tak na mękach wysiedzieli- 
śmy. zaczęła się rozmowa.. Stryj niby zbliżając się 
do Mamy, zostawił między nami miejsce próżne, któr 
Oskar zaraz zajął i pochylił się ku mnie... Boże od- 
paść... chyba go nauczono co miał mówić... jak lekeją 
sypał słowa... Za to oczyma niepokoił mnie okrn- 
tnie... nie spuszczał ich ze mnie i śmiały mu się ra- 
dośnie. Miałam widocznie szczęście się podobać. 

— Pani ta jeszcze w Karlsbadzie pewnie za- 
bawi dłogo.. a ja się tem bardzo cieszę, bo sobie 
obiecuję ją widywać i bliżej — poznać... 


To było zapewne podyktowane, dodał zaś z usil- 
nego natchnienia, za co stryj surowo spojrzał na 
niego. . 

— Ja piękne panie bardzo Jubię. 

Chciało mi się zażartować.., 

— Ja się do nich nie liczę — rzekłam. 

— O to! o to! I wskazał śmiejąc się na źwier- 
ciadło... 

Stryj tymczasem zapewniał, że pan Oskar nawet 
w Karlsbadzie pracuje i książki z sobą przywiózł, 
bo je bardzo lubi... 

— (Cóż pan teraz czyta? spytałam. 

Rzucił okiem błagającem oa Stryja. 

— (Czytasz przecież Muszkieterów Dumasa — 
poddał Radzca tajny... 

-- A tak... Muszkatelów... 

Zarumienił się i spojrzał ua mnie, poczem nsta 
oblizał.. Odwróciłam wzrok.. Wtem pochylił się i 
począł mocno wpatrywać się w moje ręce... a przy- 
tem głową kręcił... 

— Jakie bo n pani ręce śliczne, tylko całować. 

Schowsłam je... 

— A — proszę l. proszę! 

Ostro spojrzałam na niego i wyprostowałam się 
jak student. 

— Pani się nie gniewa ? 

Raszyłam ramionami... 

— EA panie na spacer chodzą ? szepnął ci- 
AR 

— Caly dzień, odpowiedziałam. 
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— Panie pozwolą, to ja będę towarzyszył... Bar- 
dzo prędko ja nie mogę — ale powoli: ja dobrze 
już chodzę. 

Już — dowodziło, że nie zawszę tak. było. Li- 


przybita a 


Pytąnie była do mnie wystosowane... 

— Śmiesznym — odpowiedziałam... 

— Biednym jest tylko — przerwał Baron. Wiem 
od stryja, że to najlepsza w świecie natura, -przy- 


wiązująca, się. potrzebdjąca kochania... Miły, Jago- 
dny, ale nadzwyczaj wieśmfsły... Nadzwyczaj. 

— Mnie się wydał owszem dziwnie jakoś na- 
wet — napastliwym... 

— A, mój Boże — odezwała się Matka — jak 
to wy dziewczęta młode nic się na ludziach niezna- 
cie... Nieśmiałość właśnie czyni go roztargnionym i 
zapominającym się... Zobaczysz, później ci się wyda 
inaczej.1 lepiej. 

— Ale cóż on mnie ma obchodzić? Spytałam.., 

Mama przyszła mnie pocałować w głowę. 

— Ghyba nie słyszałaś o mm.. to pan miliono- 
wy... Sam, ą siebie i po Stryju odziedziczy dobra o- 
gromae... Stryj na namiestnictwie, które sprawował 
w jednej z prowincyj austrjackich, zebrał przez o- 
szczędność (bo wątpię ażeby inaczej) znaczny mają- 
tek... bardzo znacany.. Chłopaka chcą ożenić... pan- 
ny mu się stręczą pięknych imion i pięknych twa- 
rzy... a gdybyś ty mu się podobała... 

Jakvś mi się łzy zakręciły w oczach. 

— A! to chyba tradno, abym ja jemu a tn się 
mnie podobał... 

— Chere Seraphine — wtrącił Baron.. to jest 
partja, która, gdyby się nastręczyła.. może cię nczy- 
nić SRDA: Wierz mi, 

— Ale ona ma rozumek jak rzadko — dodała 
Matka... Czyż ja ci potrzebuję tłamaczyć, że tę po- 
częiwą istotę zawojujesz... że on ci na kolanach ała- 
żyć będzie... że będziesz ty panią a on słagą... że 
życie z nim urządziłabyś jak zechcesz... 

— Zresztą są to przypuszczenia — dedał Ba- 
ron... jeszcze przecie niema nic... dle że tę znajomość 
kaltywować należy, to pewna. 

— I mieć rozumek — szepnęła matka. 

Nazajutrz stryj z synowcem znaleźli się od rana 
na drodze od Sprudia.. Przez noc miałam się czas 
uamyślef,, Między jyńarałem a nim wybierając... al 
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zdaje mi się, że starego bym wolała. Jestli co stra- 
szniejszego nad Śrlieszność? Mama otwarcie już mó 
wiła ze mną o obt... ja także... Utrzymuje, że mniej 
śmieszny byłby głipszy mąż, niż tak niestosownego 
wieka... Zaręcza, że jenerał nie jest tak bogaty, jak 
mówią iu dworu niema tego znaczenia, jakie ma 
przypisują... 
i Jakig rodzaj rozpaczy mnie porywa. W duszys« 

mi dziwnie gorżko,.. 

Oskar szedł ciągle przy mnie... Od wczorajszegć 
dnia miał czas się jąż rozkochać, co go jeszcze czyni 
śmieszniejszym. Miłość jego nie wyraża się słowami 
ale migami, oczymą i łapaniem mnie zą ręce. które 
ledwie mogę ocalić od pocałanków. 

Towarzyszył nam do kawy... W niej szczęściem «4 
znalazłam rywalkę, która ma na chwilę dozwoliła. o 
mnie zapomnieć... Pił i jadł bulki z żarłocznością 
świerzęcą, dziką. kżóra we mnie wstręt obudziła... 

Dopiero nasycony, uspokojony. pootrząsawszy z 
siębie praszyny rogalików, bułek i grzanek, których = 
zjadł lość niasłychaną... odwrócił się mnie zjadać . 
oczyma. W oczach jego widać było zadowolenie . 
zwierzęce... coś strasznego doprawdy... Patrzałam 
na niego z obawą ou na moje rece, które chowa- 
łam... to na twarz, której ma zakryć nie mogłam... 

Stryj za niego i za siebie wiódł rozmowę — a 
nie umiał o niczem mówić, tylko jak był Namiestni- 
kiem i jak go urzędnicy zwali Fkscelencją Myślałam=« 
że się tą kawa, rozmowa i zjadanie mnie nie skoń= 
czy nigdy. Pan Oskar szeptał już mi, że radby nies% 
wyjeżdzań z Karlsbadu, choćby rok i dwa, byle ras. 
zem hyć ze mną. Udałam, że nie słyszę... Nadeszla 
pani Mościska, a ja z Adelą mogłam się wyrwać 
nareszcie do doma .. 


— Droga moja — zawołałam, wpadając z nia 
do mojego pokoju i rzncając się jej na szyję — wi * 
działaś tego idiotę, co siedział przy mnie? 

— Któż to jest? 

— Delcin! aniełe... mnie chcą wydać za niego. 

Parsknęła za śmiechu... 

— To są żarty — zawołała — ale gdzież zno- 
wa! jak możesz przypuszczać coś podobnego. Sly- 
szałam o nim już... Biedny chłopak jest tak uposle- 
dzony... 

-— Tak, ale zarazem jest tak wyposażony... tak 
milionowy, że... że... 

— Matka cię przecie nie zmusi ? 

— Ale ona widzi w tem szczęście, 
przynosi z sóbą dostatek... złoto... 

— Na cóż ci — wam, tyle złota... 

— Ja jik nie wiem, w głowie mi się przewraca., 

Byłam tak rozogniona, rozgorączkowana, że się 
jej wyspowiadałam ze wszystkiego, z Jenerała oj- 
cowskiego także. 

Zamyśliła cię smatnie— starając mnie pocieszać 
tem, Że przez matkę swoją potrafi mojej myśl tę 
wybić z głowy. (C. d. ».) 


bo Oskar 


mnie i lud do zakładania bibliotek, tam ostrze-|wnym t. j. za utrzymaniem pokoju. Wia on bar |wy propozycję, ałeby na zabezpieczenie swoich U 


gać go, jakia mu grożą niebezpieczeństwa. Lud 
łaknie i pragnie oświaty — chęć do czytania 
rozbudzona w uim obecnie zywo; —— korzystaj 
myź z tego i spełutjny Basz obowiązek. fua- 
czej zrobią zu nas imni-— ale zrobią nie dia 
ogólnego naszego (dubra, lecz przeciw nag — 
dla zrealizowania swych eeliw.* Słowa te de- 
dzą się w zupełności zastosować i do Gajteji. 
W Zbiórze praw i rozporządzeń rządowych w 
Królestwie Polskiem zamieszczono postanawie- 
nie, na mocy którego guberuja Sawałkowska. 
pod względem z du wojskowego przechodzi 
do okręgu wileńskiego, a miasto Brześć lite- 
wski do takiegoż okięgn warszawskiego, 


Dziennik Warszawski ogłasza, %e na sta- 
cjach kolei żelaznej Landwarowo Romeńskiej w 
Smorgoui, u. Bobrujsku i Homlu otwarte 
zostało przyjmowanie depesz korespondencji 


międzynarodowej. 


Powstanie w Hercegowinie 1 Bośnli. 


Niedawno miacowany w miejsce Derwisza 
baszy naczelnym wodzem wojsk tureckich prze- 
ciw powstańcom Ne dżib basza, należy do 
tych oficerów armii oftomańskiaj, którzy woj- 
skowe odebrali wykształcenie na Zachodzie, 
Niedawno. w Różnościach, podaliśmy historję 
jego życia, i że jest bardzo wykształcony, a 
żona jego jest chrześcianką słowiańską 2 Ba- 
nialaki. 

Powstańcy bardzo się cieszyli, dowiedzia- 
wszy się o tej zmianie; Derwisza baszy bo- 
wiem bali się bardzo i nazywali go okratnym, 
Obecnie zuajłuje się Nedżyb basza jeszcze w 
Kleku. czekaj na nowe posiłki, a pierwsze 
dwa bataljony już wyprawił do Mostaru. Znaj- 
dująca się na drodze partja powstańców. ma 
jąca przeszkodzić marszowi tych dwóch bata- 
ljouów, a zostająca pod dowództwem dalmatyń 
ca Staszica, pierzchnęła. 

Dowódzca oddziału Zimunicz poszedł 
m Niksic, aódnewaj, się wziąść tę twięr- 
dzę przy pomocy paru dział, które posiada. 

Koritai Topuiew pod Newesinią pod- 
dały się powstańcom z 500 ludźmi i amunicją. 
Między Newesiują a Gackiem pod Wojnicą 
przez cały dzień 24 b. wrzała walka, która 
miała wypaść korzystnie dla powstańców. Te- 
got samego duia walczono pod Bilkiem 

ogóle w ostatnich dniach większy rach od: 
bywa się w kierunku południowym, począwszy 
od Newesinji. Fort Fatnieo i sześć inbych 
pomniejszych obsadzili powstańcy. Oblężeniem 
pogranicznych fortów kieruje Łuka Petko- 
wic, szwagier księcia Nikity, 

Z Belgradu telegrafują, że tam przez 
cały dzień 25 b. m. snały się po ulicach tłumy 
ludu w gorączkowem natężeniu, a to dla tego, 
Łe ak od granicy streały walczących. 

Zadaru donoszą. że pod Dabicą (ku 
północy Bośnii) była bitwa zwycięzka dla po- 
watańców; toż sawo pod Maticą i Poda- 
racem. 


Przegląd polityczny. 


Serbia. O sytuacji w Serbii i powodach 
przesilenia ministerjalnego pisze dobrze 0 spra- 
wach serbskich Bike e” dziennik węgier- 
ski Kelet Nepe w liścia z Belgradu 20 b. m: 

„Dymisja gabinetu nie stoi w związku z 
wyborami, przynajmniej nie w bezpośrednim, 
jak twierdziły dzienniki zagraniczne, lecz ra- 
czej z wypadkami w Hercegowinie. Wojownicze 
usposobienie bowiem zaczęło się dopiero nieda- 
wno objawiać w Serbii. Słaby gabinet Stefano- 
wicza, który nawet w kraju nie umiał sobie 
adobyć dość powagi. sądził, jak się zdaje, że 
jeżeli sam nie wstępuje na pola akeji, nie może 
zwalczać tego usposobienia. Z drugiej strony 
uważało ministerstwo prawdopodobnie chwilę 
obecną za dogodną do zbrojnej zaczepki Tur- 
cji. Z tych powotów oświadczyło się minister- 
atwo za rozpoczęciem akcji. Jeden tylko mi 


Przegląd teatralny. 


(„Przezorna Mama" komedja w 3. aktach 
Jóseja Blizińwkiego.) 


Jeżeli w którym kraju, to z pewności 
Polsce był talent do opowiadania, w najlep- 
szym dowodem tego literatura nasza, w Której 
możemy na każdym kroku spotkać narrato- 
rów. Wzoróm takiego narratora był u nas 
swojego czasu Pasek, w którego pamiętnikach 
talent opowiadającego staja się czemś genial- 
nem. Pasek umie opowiedzieć najmniejszy wy- 
padek na pozór drobny z taką plastyką z ta- 
kim życiem i werwą, z takim humorem i szcze 
rym, a przyzwoitym dowcipem, że jego opowia- 
danie proste a naturalne zabawić i zaintereso- 
wać mnsi każdego czytelnika. Ten sam talent, 
który nas wabi przez tak długi czas i więzi w 
Pamiętnikach Paska, posiada widocznie również 
p- Józef Bliziúski, autor „Przezornej mamy,“ a 
tą tylko różnicą, że kiedy Pasek życie i cha 
rakter wybornie umie uchwycić w opowiadaniu 
kilku rysami, Bliziński je przedstawia z równą 
plastyką na scenie. Komedje jego to niby / syl- 
wotki wykrojone z życia naszego upołeczeń 
stwa, pełne krwi i kości, stanowiące w sobie 
zawsze zamkniętą całość. 

Komedje p. Blizińskiego nie odznaczają się 
bynajmniej treścią, intryga ich wcala nie "jest 
nową, a mimo to utwory jego podobają się 0- 
gólnie. Czemże się to dzieja? Najgłówniejsza 
ich zasługa leży w oryginalności formy, która 
jest nową i nieznżytą. Ubiór, draperja, w któ- 
re p. Bliziński przybiera swoje utwory jest peł- 
na świeżości i powabu prawdy i tym wdzię- 
kiem natury zawsze one będą zachwycać wi- 
dza. P. Bliziński jest r ą w sztuce i dla- 
tego charaktery jego chociaż często mie nowe. 
będą zawsze miały dużo wdzięku świeżości, ja- 
kiem on je nacechować umie, a wszyscy auto- 
rowie i krytycy, którzy zwątpili w przyszłość 
poezji, sądząc, iż świat 
wyczerpany, mogą się 
starsze motywa ubrać w szaty nowe, peł- 
me powabu świeżości Powiedzieliśmy, że p. 
Bliziński jest realistą, a realizm ten mamy mu 
za zasługę, bo io tylko stanowisko, daja mu 
możność wykończenia znpełaego , charakterów, 
któremi jego komedje celują. Jego charaktery 
nie są dzisiejsze, są one wieczne, żyją bowiem 
i powtarzają się ciągle w naszem społeczeń- 
stwie i są poniekąd jako takie, bistorycznemi 
typami, a gdyby talent p. Blizińskiego był nie- 
eo więcej wynalazczy, więcej twórczy w iatry- 
dze i treści i gdyby umiał się cofnąć w prze- 
szłość, jedynem polem godnym popisu dla nie- 
go. byłaby zdaniem naszem: komedja hi- 
storyczna, do której tematów pod dostatkiem 
mogłyby dusta amiętniki, Zresztą są to mi- 


dzo dobrze, że przy obacaej wojskowej organi- 
zacji a raczej braka wszelkiej organizacji w 
Serbji, państwo to nie jest zdolne do energicz 
uegu przeciw wojskom tureckim wystąpienia i 
w Rajlepazym razie w. chyba prowadzić 
wajue partyzancką. Książę Milaa zapewne wska- 
tek wrażeń odniesionych w Wiedniu, a częścią 
t dla tego, że w ministrze wojny pokłada 
zaqfanie. przychylił się tło jego zapatrywania, 
poctem ministerstwo podało się do dymisji. 
Nie chcę wyliczać wszystkich kombinaczyj, 
jakie tù abiegają co do składu przyszłego mi- 
nistórstwa (wiadome, że prowizoryeznie aż fo 
dalszego rozporządzenia, dotychczasowy gabinet. 
pozostaje u steru; p. f.) lecz przeważać ZSczy- 
ma zdanie, że nawet gabinet Sztevacsa - Ristic 
nia oznaczałby bezzwłocznago rozpoczęcia woje 
ny. Jecz raczej miałby zadanie wpływać łago 
dząco na wzburzone namiętności, Jednakowoż i 
właśnie dlatego, aby się wydawało, że minister- 
stwo coś działa, wydano rozporzędzenie, aby 
gwardja narodowa zaopatrzyła się we wszysi- 
kie potrzebne przybory. Rozporządzenie to je- 
dnak zdaje się być obliczonem jedynie na uspo- 
kojenie wzburzonej opini publicznej. Jeżeli bo- 
wiem zważymy, że w skntek dawniejszego roz 
porządzenia zaprzęgi dział składają się obecnie 
z 6 koni zamiast 4, w skatek czego w każdej 
baterji dwa działa i wszystkie wozy amauuicyj 
ne pozbawione są zaprzęgu, a mimo to nie za- 
rządzono zakupna koni; jeżeli dalej uwzględni- 
my, że w tym roku nie odbył się dotychczas 
nawet zwyczajny pobór rekruta, że wreszcie 
naczelny weterynarz wojskowy otrzymał właśnie 
dwumiesięczny urlop, ta wnioskować ztąd mo- 
żna, że Serbia nie myśli na serjo o przygoto- 
waniach do wojny. Wprawdzie zajmują się w 
Belgradzie dwa komitety zbieraniem składek i 
werbowaniem ochotników dla powstania, lecz 
komitety to czysto prywatne, Na czele jednego 
stoją bogaci kupcy Krcemanowicz i Perauoc, 
drugi składa się przeważnie z omładinistów, a 
zewodniczy mn znany kapitan Vlasjkowicz. 
Botychczaa około 1000 ochotników udało się 
ną widownię + powstania, Vlajkowiez jednak, 
wbrew wszelkim doniesieniom bawi dotychcząs 
w Belgradzie, Także znany agitator kroacki, 
Oreskowicz nieopuścił jeszcze miasta i zacho- 
wuje się biernie, Od niejakiego czasu bawi tu 
także znany z powstania węgierskiego Strata- 
mirowicz. Mówią, że zażądał od rządu serbskie- 
go 60.000 dukatów na organizację korpusu o- 
chotników, rząd jednak dotychczas mało obja- 
wił ochoty do zadośćuczynienia żądaniu jego * 


Z Izby sądowej. 
(Huczyński contra. Krasucki.) 

Wszyscy we Lwowie przypominają sobie za. 
pewne jeszcze wojnę inseratową, jaką zacięcie pro- 
wadzili między sobą p Jędrzej Huczyński, restau- 
rator „pod czarnym rakiem* na Łyczakowie, a z 
drugiej p. Mikołaj Krasacki, dyrektor galic. ogól- 
avgo Towarzystwa nbezpieczeń, do której wpląta- 
no i panią Szpelter. 

Długie lata był śp. Jerzy Szpelter, z profesji 
tokarz, dziennym gościem „pod czarnym Rakiem.“ 
dawnł ma nawet 


nieograniczony kredyt. Stos 
trwał jak twierdzi p. Hqczyński lat 17. Gdy na. 
stąpiła śmierć J. Szpełtera, a p. Huczyński zrobił 
rachunek jeneralny, pokazało się, źe Szpelter zo 
stal mn winien 3400 złr. Ależ p. Hnczyński wie- 
dzłał | pierwej, że konto Szpeltera mu niego zna- 
cznie jest obciążone. U niego bowiem Szpelter nie 
tylko jadł i pił sam, ale i ręezył za towarzyszów 
swojch w pracowni p. Schumanna, których był kie- 
rownikiem, a zarazem kasjerem względem Hu- 
nzyńskiego. 

Ww agi połowie 1874 r. zabrakla Szpelt»- 
row! pieniędzy na zapłacenie miesięcznej raty w 
Towarzystwie abezpieczeń, gdzie był ua 500 zlr. 
nbezpieczóny. Przychodzi on tedy do p. Huczyń- 
skiego, który pomagał mu w nlejadnej potrzebie, i 
prosi go, aby zapłacił za niego ratę, — na co 

d; H. jl, albowiem on tylko napoje 
zrobić mu Szpelter w tokn m 


nie przynależnej ich piękności. 
A zwłaszcza też pozostaną w cenie n nas, 
bo p. Bliziński jest na wskróś polskim auto- 


w |rem, 8 nasze społeczeństwo zna wybornie. Po- 


lem, na którem się obraca p. Bliziński jest 
szlachta nasza i stosunki dworów wiejskich, i 
tn właśnie wynika różniea pomiędzy nim a p. 
Bałackim. Ten maluje świetnie nasze mieszczań 
stwo, tamten zna wiejską szlachtę, którą przed- 
stawić umie 2 werwą, z ogniem i w ramach te- 
go prawdziwie polskiego humora, który wywo- 
tuje szczery śmiech z pełnej płynący piersi. 
Dowcip jego jest przyzwoity, wynikający z 
charaktern działających osób i sytnacji, a nie- 
oparty na dwuznacznikach, właściwych farsom 
franeuzkim, dowcip szczery i głęboki — z tre- 
ści wynikający. 

Typem skończonym, a nowym W swoim ro 
dzajn jest nadewszystko typ szlachcica z głu- 
pia-franta, występującego w komedji pod nazwi- 
skiem sędziego. Na postaci tej możnaby, robić 
studja psychologiezne, tak plastysznia ona wy- 
stępnje z ram obrazu. Każde wyrażenie, frazes 
każdy, który wypowiada sędzia, jest cechą wy- 
borną jego charakteru. Lis wytraway, umieją- 
cy się znaleźć w każdej sytuacji i wybrnąć z 
najbardziej zawikłanego i niespodziewanego po- 
łożenia, gra rolę trusi niewinnej, a gra ją z 
wysokiem zaparciem się, jedynie tylko dla — 
spokojn. Ulega żonie swojej we wszystkiem — 
tylko dla spokoju, a chociaż nie odznacza się 
szybką pojętaością, jest przemyślny i zręczny, a 
niekiedy nawet dowcipny. Prawdziwie po mi- 
strzowsku Z natury Odwzorowane są szczegól- 
niej sceny, w których Ba rozkaz Basi (pani sę- 
dziny) raz za pómocą ndaaej straty odstręcza 
od swej córki Albina, a potem łapie Brylań- 
skiego rzekomego milionera, a i reszta sceu zą 
prawie równej wartości. Tradno tu wyszczegól- 
nić cośkolwiek, aby dać wyobrażenie o praw- 


poezji, jaż jest jdzie paychologicznej, z jaką odmalowany jest 
nauczyć jak naj- ten charakter, trzebaby chyba odpisywać scenę 


za sceną — albo zachęcić pobliczność do tłu- 
mnego odwiedzenia teatru, który nadspodziewa- 
nie nasze był pusty. Szczególnie należałoby to 
uczynić dla wzcrowej gry p. Dobrzańskiego w 
roli sędziego. P. Dobrzański umie się zawsze 
utrzymać na wysokości przedstawianego cha- 
rakteru, od początku do końca, nigdy nie wyj- 
dzie ani na chwiię z roli, a w każdej sytuacji 
umie zachować AA jej piętno. 
Widząc go w rozmaitych, a nieraz znpełnie od- 
rębnych od siebie rolach, nie chce się wierzyć, 
ahy to byt jeden i ten sam artysta, tak się OB 
umie wżyć w charakter swój kilkugodzinny. 
Jest on także realistą w swej sztuca i dlatego 
to charaktery Blizińskiego tak dobrze przysta- 
ją do jego talentu. Obok sędziego stawtamy ja- 


niaturki drobne, ale r z oczywiste życiejko typ najbardziej udatny Brylańskiego. Jest 
łprawda jaka się z nich wyłania nadaja im|to postać z gruntu nowa i lubo tylko epizody 
nigdy nieustającą wartość; są to drobne wle|czna, mimo to nacechowana prawdą. Brylański 
prawdziwe perły, które zawsze zostaną w ce |jest uważany za milionera, % on tylko krocie te 


niego pretensji zabezpieczył jego życie w wyżej 
wymieuionem Towarzystwie, co też p. Huczyński iw 
mówiung przeż przyjaciół, których ma bardzo wia- 
de, uczynił. — E tak: zansękurował Szpeliera n 
przód ma 3000 gir., zupłacił jedną ratę — zrancił 
się potem, a Bastępnie zaasekułował go powtórnie 
na 2000 zir. £ -płacił w tam Towarzysiwię raty 
mie tylko od tyeh 2000 zir. ale i od 500 złr., na 
któru był Szpeł$er pierwotaje sam się zaboapieczył. 
W kilka miesięcy późmiej nmiera Szpelter. Na 
tychmiast po pogrzebie wydaje p. Huczyński wdo- 
wie Szpeltera policę ną 500 zlr. aby sobia podję 
ła tę kwotę w Towarzystwie, xas o 2000 zr. aa- 
mierzył upomnieć się sam. Towarzystwo ogólnych 
ubezpieczeń natychmiast wypłaciło wdowie 500 zlr. 
a p. Huczyńskiemu wypłaty odmówiło z powodu 
jakichó nieformalności. 

Gospodarz „pod czarnym Rakiem“ jest sobie 
człowiek cłeby, nie Inbiący się ani kłócić ani pro 
cesować, ale od czegóż ma on dobrych przyjaciół? 
Poczęłi go też namawiać przyjaciele, ażeby energi 
cznie o swoje prawa się upominal. W ten sposób 
naprzód w inseratach dzienników Iwowskieb, a po- 
tem plakatami redagowanywi przez ewoich d 
brych przyjaciół wzywał p. Huczyński pablicznia 
Towarzystwo nbezpieczeń do wyplaty mu jego na- 
leżytości ubezpieczonej, Odpowiadał i bronił się jak 
mógł p. Krasucki, dyrektor tego Towarzystwa. Sy- 
paly się najrozmaitsze epitety nawzajem œ oba 
Strom miotane. A w końca gdy p. Haczyński prze- 
konat się. że ani prośby, ani groźby nie skłaniają 
dyrekcji Towarzystwa do wypłacenia mu jego pre 
tensji, zaskarzy! dyrektora tegoż Towarzystwa o 
obrazę bonorn, drogą prasy na nim publicznie po- 
pełnione, Wedłng aktn oskarżenia w jednym z tych 
inseratów „Odpowiedź“ posądza p. Mikołaj Krasue- 
ki Huczyńskiego o popełnioną zbrodnię osznstwa, 
jakoby już do dochodzenia karnego e. k prokura- 
torji państwa oddanej, Zaś w drugim ioseracie za- 
tytalowanym : „Oświadczenie* łącznie z wdową pa- 
nią Szpelter, zarzuca mu czyny niebonorowe, wprost 
mienczciwe, bo jakoby obliczone przez oszustwo nu 
wyzyskiw. nieprawych zysków, zdolne w naj- 
wyższyw stopnia pozbawić go nietytko czci osobi- 
stej, ale | obywatelskiej egzystencji. 

Jako świadków cytoje p. Huczyński: Włady. 
sława Gulbińskiego, urzędaika gal. ogół. Towarzy 
a nbezpiaczeń, pp. Fr. Wotekich ojva i eyna, 
€. k. notarjuszów we Lwowie, Serafiaa Strusiń- 
skiego, Gustawa Tarczęwakiego, Włodzimierza Bto- 
bieckiego, Kazimierza Stanisławskiego, Stanisława 
Lewickiego I p- Henryka Cwiklińskiego. 

W tej sprawie rozpoczęła się wczoraj rozpra- 
wa przed sądem przysięglych. 

Na ławie przysięgłych zasiedli: Józef Engel, 
Michał Kostrayński, Jędrzej Postępaki, Isaak Bei 
ner, Jakób Stóckel, Maurycy Vogel, Wincenty Zaak, 
Ludwik Keller, Bendet Dam, Zygmust Lassowaki, 
Franciszek Huaenschiłd, Julinsz Popiol. Zastępca 
Gregorowicz. 

Trybunał sądowy składa się z p. radcy Świ- 
talukiego jako przewodalczącego, pp. sędziów Gwiuz- 
donła i Litwinowicza jako wotantów. Oskarzyciela 
p. Huczyńskiego zaatępnje dr. Jackowski, obrońcą 
p. Krasuckiego jest dr, Semileki, pani Szpeltero- 
wej dr. Sturzeski. — Pnbliczność nadawyczaj li- 
cznie się zgromadziła, —— Strona oskarżona zawe- 
zwałs także muóstwó świadków, tak ze wszystkich 
zawozwanych ówłaków do rozprawy było 25. 

(©. d. b.) 


Kronika miejscowa i zamiejscowa, 


=- Dnia 1. września przyjeżdża ta 6 występów 
gościnnych panna Wanda Bogdani Klece- 

awska. 

— Posiedzenie Rady miejskiej, zapowiedziane na 
przedwczoraj nio przyszło do skutku z braku kome 
plote. 

Obecnie w teatrze odbywają się próby 4ak- 
towej komedji W. Sardou „Stryj sam“, która na 
początkn przyszłego tygodnia przedstawioną będzie. 

— Na fundusz pensyjny wdów i sierót po kapel- 
mietrzach wojskowych, odbędzie się w niedzielę w 
ice koncert mazyki wojskowej pod kierankiem 
p. Rosenkr: tak cel koncertu jak 


ma w sperandzie, bo jak powiada sędzia: „naj- 
przód jego baba opanowała, potem on babę 
chciał opanować, baba się nie dała i wypędzi- 
ła byłego ekonoma.“ Ztąd proces. Brylański 
żąda separacji i wynagrodzenia, studjnje po ca- 
łych dniach prawo małżeńskie, a że w oczeki- 
wania wygranej lat kilka wodzi się po sądach 
i adwokatach, goły i bez grosza, więc trudno. 
aby się nie stał cierpkim i małomownym tetry- 
kiem. W ogóle tetryk taki nie jest nowością 
na deskach scenicznych, wobec powodów jadnak, 
która zeń tetryka zrobiły, jest BA świeżym, 
a rodzimym w stosunkach naszych szczególnie. 
Niemniej typowemi są i inne osoby w komedji, 
a wyróżnia się pomiędzy niemi Albin, ów mł 
dziemiec goniący za posagiem jedynie. Młodzia- 
niec ten jest znaną oddawna figurą, ale w ko 
medji p. Blizińskiego jest on wolnym od prze- 
sady, zimnym i wyrachowanym oynikiem, któ 
rego cała przeszłość znamionuje £ przepowiada 
tago rodzaju człowieka. 

Przedstawienie w ogólności wypadło bar- 
dzo dobrze, wszyscy przedstawiciele grali ż, 
wo i z przejęciem Się rolami swemi, a cał: 
harmonijna czyni zaszczyt artystycznej dyrekcji. 


Bolesław Spausta. 


Różności. 


* Podwodna żelazna droga między Fran- 
cja » Anglią *) 

Jak wiadomo, francaska lzba prawodawcza i 
parlament angielski osiatecznie zdecydowali aprawę 
badowy tego ogromnego tunelu, który ma p.łączyć 
dwa lądy, Czas więc poznajomić publiczność z tem 
olbrzymiem przedsięwzięciem. Tuneł ma iść z je- 
dnej streny od Sonth-Foreland około Dowru a z 
drugiej od Sangatte około Calais. Długość jego wy: 
nosić będzie 48 kilometrów, z których 36'/, pod 
wodą. Będzie więc dłaższym jak tunc) pod górą 
Mont-Cenia, który ma 12 kilomętrów i pod górą 
Saint Gothard, który ma mieć 15 kilometrów. Leez 
w rzeczywiatości wykcnanie robót nie będzie tru- 
dnem, gdyż przewietrzanie, najważniejsze w tej 
sprawie, stało się rzeczą łatwą jak tylko zastoso 
wano ścieśnione powietrze. Potrzeba tylko dłuższe- 
go czasn na wykonanie ego dzieła. 

Pierwszy pomysł drogi podwodnej należy fran- 
cnskiemu. ipżynierowi Thome de Gamond, który pro- 
jekt awój ogłosił w 1858 r., a następnie wygoto- 


%) Już kilkakrotnie pisaliśmy w tym przedmio- 
cie, dla wieln jednak nowych szczegółów podajemy 
i ter artykuł 


r 


i imię ulubionego kapelmistrza przyciągnie dość |strzałów podnosiły uroczystość biesiady. Szanowny 
publiczności. gość wprowadzony przez p. Szalaja i goapodarzy 
— „Hrabia A fred Potoki, przedtem poseł mo-|obiadowych pp. dr. Marcelego Madejskiego, posła 
Bkiewaki we Wiedniu, ug być 8a2vaczpBy przed/cąraj PA sejm krajnwy, dr. Onufrego Trembackiego: te- 
(Aleksandra sn wiegkróa Polski, „Hrabia Putocki jest |Barza zdrojowego, zasiadł na miejscn honorowym, 
|pszoz ołanouie się z hrabuą, Śkogużzku jeduya z gadobionem wieńcem dębowym i kwiatami, a w o- 
| najbogatszych w luścicieli afb w Mosk nia $ Koło zasiedli goście kąpielowi, drużyna e prze- 
Powyższe dówiesienie drjlawy w oęłałpim nume- | Wszystkich ziem dawnej Polski, harmonijnie złą- 
rze frgcuskiago Gaulois. Tak się przgóztawia Fran- |€Z0na w jedną całość. Pierwszy toast wzniósł imis. 
cuzom sprawa madliestnictwa galicyjskiego Istotvioj Miem Szczawnicy dr. Trembeekj, w serdecznych 
Fraucja i Galicja dość od siebie oddal mb Wyrazach witając w gościn tak znakomitego leka- 
— Domyobok sądu karaegu, gdzie. Bię mieścił |TZ» | przyrodnika, jak również męża zasłużonego 
sąd delegowany © III. 4 urżąd cym ntniczy zaczę- |na polu patrjotycznem. Po nim przemówił poseł dr. 
to w tych dniach burzyć. „W żem miejscu. stanie | Madejski, jako V'* węzystkich tn zgromadzo- 
pałac sprawiedliwości. nych Polaków byszów *z przeróżnych dzielnie, 
Wiadomości policyjne. Wedlug te- gów ożpgoonych uczuciem. Dalej dr. Feliks 
legramu nadesłanego lwowskiej dyrekcji policji skra- =: Ea | WIG sektor akademii technicznej i czło- 
dziono z pola onegdajszej nocy włościaninowi, My- |ne o omh Wygonych w Krakowie, witał gościa 
kicie Chmylakowi, w Wolezniowie pod Mikotajowem, | mia" xczónyeb n dr. Władyalaw Soiborowski 
konia kasztanowatego, ośmioletniego, l4tej miary, | "77 08! toast ms powodzenie szkoly Batlgniolskiej 
który ma boki wytarte, Konia uprowadzono w kię-|! 73Probonował składkę na utrzymanie tejże, która 
ruaku do Lwowa. — Żebraczka niewiadoma, w bin» Ki kwocie okolo 300 zir. została wręczona dr. Ga- 
tej ebnetee, porządnie ubrana, zwija się od dni kilku Ć sed "= 
po domach prosząc o jalmużuę z zawiniątkiem w |, AW zabierali głos p Rutowski, syn po- 
ręku, w które chowa wszystko, co się jej ukwaść|* 3 K, de a men em Mezgeej mię młodzieży i 
uda. Przedwczoraj zdjęła ze szaragów w pomie:|1" Madejski na cześć cichej m skatecznej pracy 
ezkania pod |. 27 w ryuka surdot wierzchni taba. | 'ganicznej, nosobionej ta w zacnym właścicielu 
ezkowy., — Przytrzymano przedwczoraj wieczór.zna- Szezawnicy, któremu to miejsce zdrowiodajne winno 
nego złodzieja Jaua Niczaja w pomiaszkanin Elia-| 903 początek i rozwój, W końcu w humorysty- 
sza Finka pod |. 10 przy ulicy Kaźmierzowskiej, |C7ym wierszyku wzniósł p. T. Łopuszański ze 
Rzeczy skradzione, które wywosił z sobą, odebrano | UWowa zdrowie dam, a dr. Trembecki ataropoł- 
ma na miejscu, — W domu pod I. 39 przy ulicy|"kiem „kochajmy wię“ zakończył bieniadę. „W obec 
Żótkiewskiej przychwycono przedwczoraj wieczór | "znoszonych toastów szanowny gość widocznie był 
wyrobnika Filipa Żaroka w chwili, gdy odbiwszy| WZ'us%0nym —_ a drzącym głosem dziękował mow- 
kłódkę dobyt się do komórki w podwórn; odprowa- |0m, wzywając wszystkich do wspólnej a szczerej 
dzono go do policji. — Dnia 5. b. m. w Paźnikach|Prócy na niwie narudowej. Dziś żegnamy dr. Ga- 
w powlecie Tłaniackim , odebrał sobie życie przez | $7owsklego, odjeżdżającego do Krynicy, a czyniąc 
powieszenie Iwan N. (niewiadomego nazwiska) ro- | cieszymy się miłą nadzieją, iż znown kiedyś bę- 
dem z Mołotkowa w powiecie Boborodczańskiw, do- |dzitm go mogli powitać w naszym kraju, =; Są- 
Zoroa sadów. Uskarżał on się od kilkn dni, że coś] zimy, że mamy prawo przewawiać w jmieniu 
za wim ciągle chodzi i nie daje mn spokoja, zdaje, "*7ystkich gości Szczawniskick, a dziękując za pod- 
się, że odebrał sobie Życie w przystępstwie” melan: niosłe chwile zawdzięczone odwiedzinom szanowne- 
cholil. — Dula 12, b. m. obwiesila się w przystępia|50 gościa, pożegnać go nnazem polakiem „Bóg 
melancholii włościanka Nastka Głachenko w Łaza: |7apłać! 
rówce, w powiecie Buczackim. „ Oświęcim 22, sierpnia. Podając gospodar- 
—. Mianowania  łłuwister spraw wewnętrznych |kę miejską pod” nąd opinii pnblicznoj, i chcąe waka- 
pizeznaczy! c. k. starostę Kornela Wintora w Rud-|zać na grożące nam z tej strony niebezpieczeńetwo 
kach nę referenta i wotauta przy. tutejszej komisji | wiedziałem naprzód, że w pewnem kólka wywołam 
krajowej dla spraw odkupu i uporządkowania ciężarów | niezadowclenie i głos mój im trafniej przemówi do 
gruntowych, tudzież na reforeuta w sprawach sado- |przekonania ludzi uczciwych, tem bardziej popsuje 
mnizacyjnych, — Krajowa Rada. szkolna zamiauowala |humor rycerzom chabrusowym, Jak lepsza część 
tymczasowego nauczyciela Leona Kościuka w Poniko: | mieszkańców takżo starozakonnych, dla których to 
wicy Malej rzeczywistym nauczycielom szkoły etatowej | ostatnich teroryzw firayi uprzywilejowanej Haber- 
w Pobikowicy Malej. feld, Sieberg & Comp. stał się nieznośnym, Gaze- 
— Bzcaawniea 25. sierpnia, O ważnym i mi. |C? przyklasnęła i przewidując, że wkrótce przez 
tym wypadku w naszem życiu kąpiełowem pospie: | dodatki gminne z własnej kieszeni dokładać będzie 
szam wam donieść. Oto 22, bm. zawitał ta do nas|*rz*ba oo tamci pokradli, pyta tylko, czema osza- 
w przejeździe z Zakopanego do Krynicy przezacny |*tów nie oddaję do sądu, — bak przedsiębiorcy, 
Nestor nazych lekarzy i najczcigodniejszy pa |— 3 © «0 to lubią brać, wszędzie gdzio elę da, 
trjota dr. Seweryn Gałęzowaki. Witanym był u |Pospuszczali nosy i wakazywani paleem przez pa- 
wjazdu przez p. Szulajs właściciela Szczawnicy i |Blikę, zaczynają wię gniewać, te Gazela otworzyła 
przez tegoż oprowadzonym był po całym Zakładzie | "dziom oczy. „lie ganze curea — powiadają — 


zdrojowyjwm.| 

Dnia następnego urządzono na cześć miłego 
gościa wycieczkę w Pieniny przez Czorsztyn i 
Czerwony klasztor, Łodziami powracających Dunaj. 
cew powitały w połowie drogi wystrzały możdzie- 
rzowe, tysiącznemi echami odbijające się wśród nie- 
botycznych brzegów rzeki; mazyka ukryta na bree- 
ga, zagrała „Jeareze Polska nie zglnęła*, a na- 
przeciw jadących okazały się czólna zdobne nato- 
dowemj flagami, na których goście szczawnicoy z 
p. Szalajem na ozele witali okrzykami czcigodne- 
go gościa. Była to ehwila tak podniosła, w miejsen 
tak nroczem na szmaragdowych falach Danajca, if 
każdy z obeenych będzie ją miał pamiętną przez 
cała życie. Przezacnemu gościowi łzy radości i 
wdzięczności głos tamowały, więc tylko nżciakami 
sędziwej dłoni dziękował za tak serdeczne przyję- 
cie, Dłngim szeregiem. łodzi, poprzedzeni muzyką 
przygrywającą narodowe nnty, wracaliśmy wśród 
ciągłych salw możdzierżowych do Szczawnicy, a im 
bliżej ku niej, tem gęściej ugarnirowane były brze- 
gi rzekiJudnością kąpielową i miejscową które wylęgly 
na powitanie gości, a okrzykom i strzałom wiwato- 
wym uie było końca 
Dzień później grono 50 osób zebrało się na 
głównej sali galerje 
zemi damami, f hak wy: 


muzyk: 


hat gemacht der lańcuclower Hind Stachure, Co 
wun miszti?, mi jemu będzie robić wypowiedzieć 
kapital od Steuerkasse in Białe i zdeptamy joma na 
proch! -A temu Notar mi zrobimy Presaproceea i 
posyłamy Note in die miniaterye, że Jego Zwittag 
pisze Gewałt na żydzie. Soil kostea: 10.000 Gilden, 
mi mamy pieniądze.* 

Pp. radoy propinacyjni nie mogliby mi wy- 
świadczyć lepszej przysługi, podaliby mi bowiem 
sposobność do obnażenia ich postępowania przed 
światem daleko gruntowniej, niż te przez korespon- 
dencję jest możebnem i wykazania, jakich to dróg 
4 forteli używają, ażeby podkopać, zdeworalizować, 
wyssać i ubezwładnić epołeczeństwo masze jak 
ekaploatacja luda naszego i korupcja zaszczepiona 
ta z Białej pod firmą natawowierczą, stara się po- 
chwycić wszystko w awe ręce 1 prowadzić nas do 
zagłady. 

Ledwie komisja Wydziała krajowego odjechała, 
odkryte zostały nowe oszustwa, w skutok czego 
burmistrz zmuszony był suspendować krewniaku 
swego, który skazany jnź przez sąd krakowski na 
2 miesiące za sprzeniewierzenia stempli do osta- 
tniej chwili urzędował. Dowodzi to dostatecznie, jak 
wyższe władze administracyjne wykonują prawo o 
nadzorze gmin, skoro ten burmistrz uznał potrze- 
be wkroczenia, Z drugiej strony trzeba było widzieć 


wał plany i kosztorysy, które możaa było oglądać 
ma wystawie powszechnej w 1867 roku. 
"Towarzystwo kapitalistów i inżynierów zawią: 
zane w Londynie w 1872 r. postanowiło zbadać 
ten projekt. Wykopano dwie studnie w okolicach 
Kale i Dowru każdą po 100 metrów głębokości i 
galerje idące pod dnem morskim, żeby przekonać 
się o trudnościach, które się przedstawią przy ko- 
pania tunelu pod kanalem La Manche. Prace do- 
konane przez to towarzystwo pokazały, że projekt 
jest wykonalnym. Kierował robotami. inżynier an- 
gielski p. Haukschan, który wytknął kieranek wy- 
żej wspomniany a cokolwiek odmienny od kierunsu, 


Bruntona w kopalniach i może oma w godziftę wy- 
wiercić metr cały w pokładzie kredowym. Z tego 
więc wypada prosty rachunek, Że tnnel podwodny 
między Anglią i Francją może być ukończony w dwa 
lata, jeżeli dwie maszyny takie będą wiercić jedna 
na spotkanie drugiej, 

Obrachowanie wykazuje, że koszt bndowy pro= 
wlzorycznego tunelu mającego 2 m, 10 cw, w pos 
przeczaika wynosić będzia 20 milionów franków. 
Jak tylko galerja stanie przewierconą, pozostanie 
tylko rvzs erzyć ją i dać jej rozmiary ostateczne, 

Cztery lata są potrzebne do wykończenia roz- 
szerzenia i cały koszt wyniesie: 100 milionów fran- 


obranego przez inżyniera francuskiego. Idąc po tej 
linii tanel przyjdzie robłó w kredowej warstwie, 
bardzo zbitej, jednorodnej i ciągnącej się preaz oatę 
szerokość Pas de Calajs. Warstwa ta ma około 
140 metrów grubości zo strong Anglil a 230 ze 
strony Francji. Każda zaś jest materjalem, w któ 
rym bardzo latwo dokónywać wiercenie. 
Największa głębokość wody pomiędzy Bowrem 
i Calais wynosi 54 metrów. Wiercąc więc tunel na 
100 atoi głębokości pod pówierz:hnią morza po- b Ą ń 
zostanie 46 metrów kredy, które oddzielą tunel od| ( Inżynier angielski, p. Auatin, raproponował zu- 
äna morza, Fa grubość sklepienia zubezpieczy zn | miast ceglanqej wyprawy tunelu, jak to projekto- 
pełnie tune! od. wtaręnięcia się wody. W rzeczy są. | Weno. w początku, wyprową z włelkich ageścianów 
mej podziemne roboty w angielskich kopalniach sąj P2tonu, przygotowanego wedlug jednej miary w o- 
w wiela miejscach posttvięte daleku pod morzem, a |*9bnei fabryce. Będą one miały krzywizaę akla- 
jednak wo: raza tam się nie dostała, Kopal- | Pionia, a strony stykające się wpięcia takie, które 
nia Huel-Coek ciągnie się przea 150 metrów pod|?3 zebezpieczyły od usuwania aię kąmien Ma to 
morzem, n w niektórych miejsczch owej skała nię|bardzo wiejką zaletę mo y i trwałości tunelu, a 
jest grubszą nad 5 metrów między dnem morza i gównie robota może iś$ niazmieruie szybko, bo u- 
galerją, tek że robotnicy słyszą szum fal, rozbija. |kładanie sześcianów może być dokonywane za po- 
jących się nad nimi, kamieni poruszanych przez | "0%4 maszyny parowej. 
wodę. Czasami przez nieostrożność robotnicy docho- Maszyna do tego ukłedania słnżącz jest to ro- 
dzili na 1—2 metra vd dna morza, lecz przecieka. | dźaj żurawia na osi poziomej, którago jedne rawie 
nie wody słonej natychmiast zostawało powstrzyma |jest rachome, i za pomocą parowej machiny może 
hem za pomocą kłaków i cementu. W White Haven |robić wszelkie ruchy pożrzebny dla schwycenia klo- 
galerje podmorskie ciągną się na 5 kilometrów dłu- |ców, podniesienia : położenia onych ma właściwem 
gości od brzegu; poprzeczne zaś galerja wynoszą | miejscu. Formą kloców, mających na brzegach dwa 
kilkaset kilometrów długości i nigdy tam woda | podłużne wyźlobieuia, niezmiernie nłatwia tę robotę. 
morska nie przeniknła, Szybkość tej roboty jest taka, że można zro- 
Jest więc pewność, że projektowau» droga niejbić 20 metrów biężących muru w 24 godzin, a 
przedstawi Żadnego niebezpie czeństwa pnd wzęlę-| wieć Prowadząc robotę z dwóch stron można ją u- 
dem zatopienia galerji w czasie, lub po skotczenin| kończyć wo trzy lata. 
budowy. Pau W. Austa proponuje także rozszerzyć 
Powody, dla których sprawa tak dawno pod- |innel cokolwiek więcej jak było w projekcie pana 
jęta została poruszoną na nowo, było ukończenie| Haukshan i nmieścić dwie linie kolei “żelaznych. 
szczęśliwe tnnelu pod górą Momt-Cenis, bo wezasie| Rzecz ta nie jest zdecydowaną i są już projekta o 
roboty jego wynaleziono wiele maszyu do wierce- | Arządzeniu zamiast jednego trzech tunelów z podwójną 
nia skał, drogą żelazną dla pociągów pospiesznych, ła pocią” 
Budowa tnneln pod La-Manchem będzie łatwą [ów zwykłych i dla pociągów towarowych, Koszt 
przy użyciu maszyny do wiercenia w skałach wy. | trzech takich tunelów obliczono ma 625 milionów 
nalazku p. Brunton. Jest to świder, obracany za| franków. 
pomocą pary lub ścieśnionego powietrza, który na- Wszystkie tunele będą miały formę okrągłą 
cina i kraszy masę kredową na przestrzeni mają-|która nlatwi wiercenie i obmnrowanie. W dolnej 
cej średnicę 2 m. 10 cm. Kreda siarta na proszek |części tnneln pod szynami znajdować się ma rów 
pada na płótno, obracane na walkach, płótno to po.|ełużący dla przyjęcia wody przesączającej ; rów 
suwając się nieustannie skutkiem mechaciz mu, po-|ten może służyć do urządzenia wemtytacji w czasie 
rnszającego Świder, wynosi ten proszek i zrzuca do |robdt i po ukończenin ich. Przewietrzanie odbywa- 
wagonów, która wywożą po na zewiątrz, loby się zw pomotą dwóch pieców z egremnemi ko- 
Angielscy inżynierowie próbowali maszyny | minami, ustawionych na dwóch końcach tanelu, 


ków, wliczając w to urządzenię spustow, które bę- 
dą łączyły żelazną podmorską kolej x kolejami fran- 
censkiemi | angielskie. Najwyż zy punkt tunela 
znajdować się będzie prawie w połowie przebiegu 
jego, w 130 metrach pod powierzchnią morza. Z te- 
go punktu zachowauem będzie 37 centymetrów 
spadku na jeden kilometr drogi w każdą stronę. 
Na brzegach hędą znajdować się studnie, mogące 
przyjąć przesączającą się wodę. 
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jakie zamieszanie” sprawił przyjazd komiejł. Bur- 
mistrz skłopotany odbywał formaloe gonitwy po 
mieszkaniach strohmiinerów, x kasjer zabrawszy £ 
gową wykazy podatków, dwa razy dawał nura do 
Biały, by tam przy pomy urzędnika podatkowego, 
przy zamkniętych drzwiach sprawdzać i regulować 
pozycja, w to pod bokiem ©. k. starostwa, któremn 
tego wszystkiego było za wiele i wreszcie uznało 
potrzebę wysłania sekwestratora do Ściągnięcia kil 
kuletnich zaległości, Cóż z tego, kledy Indzie nie 
chcą płacić I lamentując, doby wają kwity w dowód, 
że dawno poplacili i pytają, czemu to w Krakowie 
nie ma jakiego Lamezana ? 

W istocie oszczędzać nikogo niema potrzeby, 
śkoro złe zakorzeniło się tak głęboko, skoro krzy- 
wda wyrządzona miastn jest tak krzyczącą, i za- 
nfania podatknjących tak hanieboie nadażyto. Obra- 
żona opinia domaga się zdemaskowania winnych 
bez względu na ich stanowisko, majątek i stosnnki 
z” możnymi. Co do nas wolimy przedmiotowo rzecz 
traktować, gdyż nie chodzi nam © osoby, lecz oto, 
aby moralność publiczna otrzymała zadośćuczynie- 
nie i mieszkańcy, na których kieszeni ostatecznie 
wszystko się odbije, dobrze się oglądali, kogo na 
przyszłość zanfaniem swojem obdarzyć mają a ko- 
go wystrzegać się; chodzi nam o dowiadzanie się, czy 
jest jeszcze jaka instancja, któraby sprawiedliwie 
wejrzała w zawikłane sprawy miasta i wprowadzi- 
ła jakiś ład, 

Tymczasem tylko Rada propinncyjna jest czyn- 
ną i nezy się jak wybrnąć z klopotu i w tym celu 
wysłała awego bimbaszi do Biały, siedziby protek- 


tora szalbierzy powiatowych, po radę. Jak nam się 
dała we znaki kilkuletnia gospodarka chabrusowa, 
poznać można z następnjących danych : 

Główny dochód miasta naszego stanowi propi- 
nacja, która dawniej przynosiła 9000 gnłd i w 
drodze licytacji z łatwością mogła przynieść daleko 
więcej. Jeżeli w Chrzanowie nieste 17.000, w Wie- 
liczce 15.000, w Bochni 24.000, w Żywen 34.000 
i nawet w Biały, w której rządzi tak wielki finan 
nisa i przyjaciel Moszków, niesie 10.000, to Oświę- 
eim mający 5000 mieszkańców 2 stacją wołową, 
kikanaście wielkich jarmarków w roku, oprócz, bar 
dzo ożywionych targów tygodniowych i ludność os 
kóliczną bardzo liczną i zamożną, mógłby co naj 
mniej przynosić 12.000. Dochód prop. mógłby być 
jeszcze większy, gdyby dzierżawca propinacji pan 
Haberfeld nie otrzymał osobnej koncesji na wy- 
szynk słodkich tronków, przez co miastu ogromną 
szkodę wyrządzono i postawiło go na przyszłość w 
nader trndne położenie. 

Klika mająca korzyści własne daleko wię 
cej na oku niż dobro miasta, oddała propinację na 
podstawie jakiegoś paktn z wolnej ręki ua lat 9 
za 7000 guld. wypłacane miesięcznie (1), a że Ha- 
berfeld często zapłąci naprzód za kilka miesięcy, 
inaczej nie byłoby czem płacić urzędników, na- 
nezycieli itd., strąca więc sobie po 20 zł. prowizji. 
Kontrakt taki, na którym miasto traci do 40,000 i 
czyni go zależnem od widzimisię pana propinatóra, 
potwierdziła Rada powiatowa. 

P. Haberfeld założyciel nowej szlachty, panu- 
jącej w Oświęcimie, jest człowiek najpopularniej- 
szy w całej okolicy, Burmistrz, to n niego merzo- 
res, który tak mnsi skakać jak on chce, rabin, to 
tylko figurka, która na wszystko kiwa głową, 
strohmknery, to nole niemające baz niego żadnego 
znaczenia; na każdego z uich ma swój haczek. 
Jednenn się podóba jego brodu, drngiemn likiery, 
trzesiemn wiaderko piwa, inny potrzebnje nieraz 
gotówki. tamten go się boi, bo brał rebuchem, sto- 
wem on wszystko zrobi co chce, bo ma pieniądze, 
syn jego nawet został wicebnrmistrzem i kiedyś bę- 
dzie spadkobiercą jego potęgi. 

Gdzieindziej ludzie zyskują popułarność przez 
„ że dla apołeczeństwa i ludzkości coś dobrego 
zrobili, jamn wódka i piwo poslnżyły do tego. On 
dał ludziom poznać przeróżne gatunki „słodkich * 
trunków; niejednemu nprzyjemnił obwilg, by? pocie- 
azycielem w ntrapieniu i nieszczęściu, Ze ktoś 30- 
bie zawiele pozwoli i zapadnie potem w błogi stan 
zepomnłenia o wszelkiej biedzie | o świecie, i wy 
ciągnie mn z kieszeni zegarek, portmouetkę itd., 
albo tłucze sobie nos, to nie jego wina ani jego 
trunków, jemu chodzi o popnlarność, © podniesi: 


nie przemycłn i obdarzony nawet został „krzyżem 
zasłagi* za krzewienie przemysin piwnego i wód- 
czanego, dokonał bowiem już nie raz tej aztuki, że 
wyszynkował 50 wiader piwa i jeat „verfaaąuns- 
tran!" A w r, 1866 czy byłoby się miastu obronilo 
przed Fruuakami gdyby nie cudowne jego trunki ? 
Czy bylby teu zapał i walecznodt? kleż to wtedy 
można było widzieć leżących aa ulicy, w rowach, 
pod mostem it d. połegłych w ubronie „ojczyzny** 
Z zazdrością i z ukosa patrzą inni współwyznaw- 
cy na jego przywiłeje i wzrost fertany i muszą 
się kontentować tem, co jemu spadnie ze stolu, on 
im psuje wszystkie geschafta, On ma propinacje na 
wieczne czasy, on ma słodkie truski i propinację 
łazowską, on ma rzezalnię za darmo, choć iony 
dawał miasta 500 gnid., a jego pasierb ma mono- 
pol siana, on robi interesa wekslowe itd, Że miasto 
oszakano przy budowie szkoły, przy dzierżawie 
propinacji, przy wolach, przy parcolach i nabyciu 
placa pod magistrat, że kasę zrabownno i zacłą- 
gnięto dłngn 20.000 całkiem niepotrzebnie itd., — 
co temu może być winien propinator? to należy 
do Rady miejskiej, do Rady powiatowej. Dlaczego 
prezes nie sprawdzał rachnnków i zbywał skargi 
frazesani? Przecie on taki mądry i o wszystkiem 
powinien wiedziet. (C. d. n.) 

— Rawa, dnia 23. sierpnia, Mylnie donioslem 
o zawiązania straży ogniowej w Ramie; zawiązało się 
tu bowiem „Towarzystwo kn niesienia pomocy przy 
pożarach w całym powiecie“, i jako takie potrzubuje 
potwierdzenia nawmiestuictwa. Myśl jest nową i w 
praktyce pokaże się wcale użyteczną. Takia Towa 
rzystwo ma ma celu nietylko urządzenia ogatowej 
straży ochotniczej w Rawie, lecz jego obuniąskiam bg- 
dzie również dawania pomocy ché by tylko moralnej, 
a przez to wywierania wpływu na ione miąstaczka 
uawet ma pojedynczo gminy wiejskie, i zachęcenia 
tychże do zawiązywania m ożawisłych straży ocho- 
tniczych. 

Na dochód tego Towarzystwa odbyl sę wczoraj 
w niedziele fostyn ludowy nad spodziewane pięknie 
Zarząd dóbr ks. Adama Sapiehy udzieli] najchętniej 
pozwolenia na zebranie w parku zamkowym. Muzyka, 
chóry, sztuczne ognie, zajinprowizowany połar uga- 
szowy jnł nwo sprowadzonami sikawkami, przy której 
sposobności zręczność przybylej straży ochotniczej żól- 
kiewskiej w bengalskim okazala się Świetle — slo- 
wem nic uie braklo, jak na przyzwoity festyn ludowy 
przystoi. Nieobeszlo się nawet bez maleńkich niepo- 
rozumień, z których dalaby się wyciągnąć. dla dam 
wyższego towarzystwa konieczność nauki języka an 
giolskiego,... Francuską mowę za nadto już wszyscy 
rozamieją! 

Pomimo teg» bawiono się bardzo ochoczo, tań 
czono na gazonach, jak również w salonie ogrodowym. 
a herbutę daną ochotniczej straży żółkiewskiej, py 
której kilka toastów wmiosiono na temat zespolenia 
wszystkich sił w jednym kiorcuku, zakończyła zwykle: 
kochajmy się. 

Dochód czysty wynosi wyżej 100 zł. „Lud wy 
brany“ znączny wziął udzial w lestynie, Chociaż i tu 
przy odejściu nie obeszło się bez jakiegoś maleńkiego 
„Goschefiu* 

"Trudno bo to pozbyć się nawyczek! Alo Gaze- 
cie Narodowej trzeba z wdzięcznością przyznać, | 
radykalnom wystąpieniem przeciw licliwie, nisz -zącaj 
więcej jak połary, przynajmniej w naazej okolicy wy- 
tępila wiele nawyczek tego rodzajn. Na festynie lu 
dowym mielismy sposobność mówienia z obywatelstwem 
całego powiatu. Prawie wszędzie lichwiarze przestali 
pożyczać włościan.m, dawniejsze procesa zakończają z 
niezwykłą łatwością, nawet ze steatą, a nowych zu- 
pelnio nie wytaczają. Co więcej: w ościennym powie- 
cie zdarzył się wypadek, że włościanin zniszezwuy 
lichwą, któremu wierzyciel nie wyticzal wprawdzie po- 
zwu, ale go wszelkiemi możliwemi sposobami niepo- 
koit, wytoczył pozów temu wierzycielowi „o nakazanie 
wiecznego milczenia“, a przychylny i skuteczny wyrok 
uzyskał. 

W ogóle sądy nabierają powagi i poszanowania, 

Kraków, d. 26. sierpnia. Czytamy w Cza- 
Śie: Wraz z ks, Władyslawem Czartoryskim przybył 
do Krakowa słyuny architekt francuski, najznako 
mitszy reprezontauł stylu odrodzenia, Violet de Due, 
zaproszony tu ze względu na przerobienie dawnego 

sonal miejskiego przy Bramie Flocjańskiej Ma si 


Tune! będzie oświecony ghzem, Zu pomocą re- 
rok otwieranych po 50 metrów. 

W wypadku wojny na każdej atronie tunelu 
jeat otwór pozwalający w razie potrzeby zatopić 
caly tunel; gdyby zać przyszłe się znowa wypom- 
pował tę masę wody, należałoby nżyć siłę 20 ty- 
sięcy koni parowych, pracnjących dzień i noc w 
ciągu aześćdzieaięcia dni. 

i Hdy tanel ukończy się, na przejazd z Paryża 
do Londynn lab odwrotnie wystarczy osm godzin 
czaan, 

Będzie to niezaprzeczenie jedna E prac naj 
piękniejszych w 19. wieko I 

Dr. J. Stella- Sawicki, 


* Szarańcza na wyspie Cyprze. Wiadomo 
powszechnie, że do niedawna wyspa Cypr byla 
klasyczną ziemią szarańczy. Wyspa ta, która dziś 
jeszcze w pośród ruin awoich i gór bezleśnych, 
tak wdzięcznie ponad modre fala namiecha się do 
nas, żywi obecnie zaledwie 150,000 mieszkańców, 
kiedy w starożytności miała ich z pownością około 
dwóch milionów. Przyczyną tego jej dziczenia i 
wyludnienia, w rnacznej przynajmniej części, była 
szarańcza, chociaż gatunek jej tamtejszy (Stawro. 
notus cruciatus Ckarp.) jest znacznie mniejszy od 
zwyczajnej szarańczy wędrównej. Zdaję się, że w 
Średnich wiekach Cypr jeszcze rzadko był nawie- 
dzany przez tę niszczącą plagę, chociaż jedna z 
kronik tamtejszysh twiadczy, Że „przez trzy lata, 
wd 1411 do Ł413, drzewa całkiem były z liści 
obnażone, a wyspa byla do piekła podobna.“ W 
przeszłym stulecin chmary szarańczy zalatywały tn 
co parę lat z północnemi wiatrami od gór Kara- 
mańskich z Azji Mniejszej, a w ostatnich czasach 
atale się nareszele osiedliły na wyspie. Na siedzi- 
bę obrały sobie wschodnią część wyspy, gdzie 
i grunt jest suchy, jałowy, tak ping lob motyka 
g rzadka gdzie się go chwytają, Tam to 
azarańcza składała corocznie jaja, i ztamtąd coro- 
cznie rozpuszczała straszne ewoje po całej wyspie 
agony. Gdy się w końcu marca z jaj wydobędą, 
owady te są tak małe jak pchły ziemne, i poja- 
wisją się w kształcie niezliczonych panktów czar- 
mych na żdźbłach i krzewach. W dwa tygodnie pó. 
żniej, po dwukrotnem zrzncenin skóry Ze siebie, 
mają jnż pół palca dłogości, czolęzjąc Się i ska- 
cząc posnwają aig naprzód, i ani jednego zielonego 
letka trawy mie zostawiają za sobą na drodze, 
którą przebyły. W miarę jak rosną, rośnie też i 
ich żartoczność. W drugich dwóch tygodniach, zrzu- 
ciwszy znów dwa razy skórę, dostają dłngich 
skrzydeł. Wtedy już azerokiemi zastępami żwawo 


im ałońce dobrze nie dopiecze, albo cząa ich nie 
przejdzie. Wtedy znów mirjady tego robactwa za- 
legają ziemię, okrywają morze, a gnijąc, zatruwają 
powietrze, 

Dostateczna atoll ich liczba, wracała zawsze 
zawczasn na swoje legowiska na wachodzie wyspy, 


ruszają naprzód, słychać obrzydły szum i szelest 
ich w powietrzu, i jak tylko oko zasięgnie ziemia 
dokoła pokrywa się niemi. Żarłoczność ich docho- 
dzi wtedy do najwyższego stopnia; pożerają żdżbła, 
począwszy od kłosa aż do korzeni, a a ogro. 
dowi, na który rój ezarańczy spadnie; drzewa, w 
przeciągn kilka minnt, wyglądają jakby osmykane 
bi z liści. Wazysto co rośnie, a nie jest twardem 
drzewem, oprzeć się nie zdoła. Głodem pędzona 
szarańcza, wdziera się nawet do wnętrza domów, 
| 1 nigdzie wię przed tem pługastwem achronić nie 
można, I tak ciągną te roje dalej a dalej, dopóki 


aby tam złożyć miliony jaj, na zapłodek rokn przy- 
szłego. Tak bywało rok rocznie do niedawnego je- 
azeze czasn; straszliwe roje ciągnęły tegnlarnie od 
wschodu, a biedni Indziska cieszyli się, jeśli ta 
plaga nawiedziła ich wcześniej, kiedy jeszcze żar- 
łoczność owada bywa mniejszą; stwierdzono bowiem 
doświadczeniem, Że szarańcza nie wraca nigdy to: 
go samego rokn powtórnie w miejsce, w którem 
jeż raz była; zdaje się jakby się sama wzdrygała 
widoku własnego dzieła. Od parn Iut atoli Cypr 
uwolnił się nareszczcie od tej plagi znpełnia, dzię- 
ki spostrzeżeniom i pomysłowi tamtejszego właści 
ciela ziemakiego p. Balso Mathoi z Larnaki. Kiedy 
ani modły i procesje, ani nagrody wyznaczane 
przez rząd i prywatnych za wyzbieranie pewnej 
ilości jaj szarsńczy, ani okopywanie, palenie I tra- 
towanie szarańczy bydłem, lndźmi i walcami ka- 
miennemi, nie wiele albo nie nie pomagało, p. Më- 
thet wyświadczył tę ogromną przysługę riomkom I 
krajowi awojemn, eposobem nader na pozór pro~ 
stym. Zauważył on dwie rzeczy: najprzód, te eza- 
rańcza pó ścianie jako tako wygładzonej wydrapać 
się nie jest w stanie, a powtóre że nie jest w sta- 
nie lecieć daleko, ale to podrywa się, ta znów nie- 
bawem pada na ziemię i czolga się dalej, zanim 
znów zdoła podlecieć. Na tych dwóch tedy apo. 
strzeżaniach oann? p, Mathei cały plan swojej kam. 
pani. Na prost kiernnka pochodn szarańczy, kazał 
on kopać rowy, po za któromi wznosił wcala nia 
wysokie ścianki, z płótna woskowanego, gładkich 
desek itp. i takich szańców poprowadził kilka, w 
pewnych ad siebie odstępach. Szarańcza nie mogąc 
wdrapać się na ścianki osuwała się w rowy, z któ. 
rych wybierano je sznfami w kosze I worki i za. 
kopywano, albo też w samych rowach przyrzncano 
je grnbą warstwą ztemi i nbijano silnie. Co się lọ- 
tem przedostało przez pierwszą zaporę, utykało z 
pewnością jeżeli nie na drngiej to na trzeciej, 

Z początku p. Mathei używał tego środka tylko na 
swojej posiadłości, w Larnaki, ale gdy ujrzuno 
zbawienne rezultaty, poczęto go naśladować corar 
więcej, aż nareszcie metoda jego npowszechuiła się 
na calej wyspie. I o cudo! dzięki tym wepólnym 
naiłowaniom stało się, że ani jedna szarańcza nie 
wróciła nieść jaj na stare legowiska us wachodniem 
wybrzeża wyspy, a Cypr radykalnie od strasznej 
plagi nwolniony, swobodniej nareszcie odetchnął. 
Opis tej metody postępowania podaliśmy tntaj, ja- 
ko dający się użyć z łatwością w danym razie 
wszędzie, a mogący znaleść tem bliższe Zastosowa- 
nie, że szarańcza, która się tego roku ta I owdzie 
sporadycznie pojawiła w ogóle w Europie, a w 
szczególności i u nas, mogła pozostawić miejacmi 
awój zapłodek, z którego groźniejsze niż tym ra- 
zem na rok przyszły wyrość może dla pól naszych 
niebezpieczeństwo. 


zeuw sztuki i starożytności, które ks. Czattowyski za 
miarza urządzić. Zaruz ztąd jednak wyjechał p. Vivlot 
le Duc do Głuchowa pod Kórnik w Poznańskie, ma 


jętuości br. Działyńskiego, gdzie odnowiony ma być 


pałac wloskiej struktury, palen zabytków sztuki, 

W pobliżu warowai na Grzegórekach zoaloziono 
*czuraj po południu mężczyzoe rozebranego do ko- 
vzuli, siedzacego w Wiśle przy brzegu, z raną w pier- 
Such po lewej stronio ud strzału i rewolwerem na 
brego, gdzie takže lużała karta lezitymacyjoa na imie 
Franciszka Tiuż z Uścia solaogu, Dawal ou jeszcze 
zuki Życia i odwiezwno go do szpitala Św. Łazarza, 
Tue wyznał, że sę towie Tuz, lecz wzbranial się 
podać powodu zaw aru samobójstwa, 


Gospodarstwo przemysł i handel. 


Trzeci międzynarodowy targ zboża i nasion 
we Wiedniu. 

W Niemczech pszenica i Żyto najobfitszy 
wydały plon w nadbrzeżnych krajach morza pólno- 
cnego; następnie w Holsztynie, Meklenbargu, gôr- 
uym Pomorzu, Brandenbnrgii aż po Odrę, Hanowe- 
ri, Saksonii, Tarynglii i w północnej Bawarji, pa 
części i w Westfalii, Pruny wschodnie nie mniej 
są go Zbiorów zadowolone. 

W porównanin z rokiem średnim wypadły zbiory 
mniej pomyślnie w Prusach zachodnich , w dolnem 
Pomorzu, w Poznańskiem, na Szłąskn, w prowincji 
saskiej, Westfalii, w prowincjach nadreńskich i po- 
łudniowo - niemieckich. Powszechnie słychać tam 
skargi, że rdza i śniedź wielkie zrządzily szkody. 
Pszenica i żyto w każdym razie w tych prowin- 
cjach wykaże wielką różnicę co do jakości ziarna 
na goreso. Jęczmień i owies wypadł tam średnio. 
Spodziewają się też dobrego zbiorn ziemniaków. 

W połwdniowaj Bawarji wypadły 
zbiory tegoroczne w ogóle pomyślnie, wszakże nle 
wszędzie jednakowo, również przedstawia się re- 
zultat co do jakości ziarna. Połndniowa Bawarja 
będzie miała zbioru pszenicy 1,440.000 cetnar., w 
górnej Bawarji, 1,740.000 ctn, w dolnej Bawarji, « 
198.000 ctn. w Szwabii, razem 3,378.000 cto, 

Żyto się tam wcale ndalo, jęczmień ncierplał 
nieco przez słotę. Reznltat zbioru żyta obliczają 
w połnd. Bawarji na 6,400.,000 ctn, dobrej jakości, 
jęczmień 4,200.000 cto. 

W wielkiam księstwie Badeńskiem 
zblór pszenicy, Żyta i jęczmienia nważać należy tak 
pod względem ilości jako też jakości za znpelnie 
chybiony. W niektórych obwodach mniej, w innych 
więcej pszenica zaśniedzona. Żyto i jęczmień pod: 
czas Żniw ucisrpiało przez deszczo, 

W Wirtembergii wynik zbioru następn- 
jący: pszenicy 925 fat. z morga razem 462,500 ctr, 
zatem zbiór sredni, Żyto 820 funt. z morga , razem 
1,066,000 ctr, zatem 10°/, niżej wredniego zbioru. 
Jęczmień 910 font. z morga, razom 2,800.000 ctr., 
także 10*/, niżej średniego zbłorn, 

Z nad Renn. Zbiór pazenicy nieledwie ére- 
dni. Żyto jaż z początkn rendkia , w plerwazych 
miesiącnch wiosny zanadto wcześnie wybujnło. Zi- 
mne nocy w miesiąca maju, kwiecia mocno zaazko. 
dziły, przeto w stronach, gdzie to miejsce miało, 
wynik zbiorn jest bardzo mierny. Zbiór jęczmienia 
i owsa dobry, 

W Hanowerze zbiory wypadły w ogóle 
zadawalająco. 

W Saksonii pszeniey zasiąno tego roku 
mniej jak zwykle, chociaż mniej będzie słomy, za 
to wynik omłota jest zadawalający. Co do jakości, 
farby i wagi — to tegoroczny zbiór niedorównywa 
przeszłorocznemu o jakich 20 procent. Producenci 
mają jgdnak jeszcze zasoby przeszłoroczne, prżez 
co Saksonia będzie w atanio wywieść dosyć tego zboża 
za granicę. Zbiory żyta i jęczmięnia zadawalające, 
również spodziewają dobrego zbioru zfomalaków.; 

Na pruskim Szląsku zbłór pązenicy 
kiepski, Pleść i posucha zrządziły wielkie szkody, 
ziarno schorzałe—- dobry towar rzadki, Żyta neier- 
piaty przez posachę w czasie dojrzewania , zad w 
czasie pokosn przez deszcze. Co do ilości nważają 
zbiór żyta za lepszy cokolwiek niż średni. Nieudały 
mię też jęczmiona i oway, za to ziemniaki obiecnją 
obfity plon, 

W Szwajcarji zbiory tegoroczne wypsdly 
pod każdym względem, tak co do ilości, jako i 
jakości mniej jak średnie, O ziemniaki jaż dzić 
tam na serio obawiają się. Jeżeli się przypuści, że 
Szwajcarja przy zbiorach nawet średnich dik wła 
anej potrzeby około 2 i pół miłiona podwójnych 
catnarów zboża sprowadzać mnel, to nio olega wą- 
tpliwości, że po tegoroczaych zbiorach potrzebować 
będzie 3 do 3 i pół podwójnych cetnarów zboża, 
w miarę jak ostatecznie dopiszą ziemniaki. 

Z Francji nie ma urzędowych eprawozdań 
co do tegorocznych zbiorów pizenicy. Opierając się 
na zdanłach ekonomów I ludzi fachowych, powie- 
dzieł możas, że tegoroczny rezultat zbiorów jest 
mniej jak średni, nie pokryje zatem własnych Fran- 
cji potrzeb. W roku zeszłym stoli były we Francji 
nadzwyczaj obite zbiory, — przywóz i wywóz się 
równoważyły — zatem prodncenci francuscy po- 
siadają jeszcze znaczne zapasy, które aż nadto 
wystarczę na pokrycie konanmcji i na zasiewy 
przyszłoroczne: w 

We Włoszech reznitat zbłorów bardzo smn 
tny. W trewizańskim obwodzie pażanicy zabrano 
tego roka o 50 procent mniej jak w roką zeszłym, 
w prowinoji Padwa 15, Ferara 20, Piemont 26, 
miej jak w rokń zesziym. Podobnież taż rzecz ma 
się z żytem. Kuknrndza potrzebuje aby się rozwi- 
nęła i zupełnie dojrzała, dni suchych i gorących. 
W prowincji Torra di ero w południowych Wło- 
szóch zbiór pazeuicy wypadł średnio. 

W prowincji Benewento i Avelino mniej 
jsk średnio. Capinata ma w stosunku do qbiera 
zwykłego o 30 procent mniej; przyczem zauważał 
trzeba, że ukolica ta w południowych Włoszech naj- 
więcej dostarczała pszenicy. Złarno nikłe i bido. 
W Abrnzzach zbiór o 5 procent mniej jak średni, 
w Bologni o 20 procent, Producenci mają jedoak 
nieco zapasów z roku przeszłego. 

Na Wołoszczyźnie wypadły zbiory tak 
pszenicy jak i jęczmion wcale niezadawalająro — 
zboże lekkie i wilgotne. Od Buzeo, Ploasci do Bn- 
karesztn Nważać można zbiory jaka trednie, na 
Małej Wołoszczyznie pszenica lepiej się udal 

W Mołdawii pszenica nrodziła się obficiej 
pomimo to nie zadawalnia pod względem jakości. 
Większa część rapledniona. Zbiór żyta średni. Ję- 
czmień się nie udał, za to knkurudza w Rumanii 
otiecnje plon obfity. 

Północna Ehropa. 

Meklenburg. Reznliat zbioru pszenicy w 
rozmaitych częciach tego kraju rozmaicie się przed- 
stawia, W przecięciu tak pod względem jakości 
jako teź ilości, zbiory w ogóle wypadły gorzej, niż 
w roku zeszłym. Żyta mniej się oradziła, za to 
znpałnie zadawalnia ono pad względem dobroci. 
Jęczmień i owies wypadł średaio. 

Holsztyn i Szlezwig. Wszystkie zboża 
znpełnie się tu ndały, zbiory wypadły zatem zada- 
co, również spodziewają się obitego plonu 
ziemniaków. 

Danja, Sprawozdania z tego krajn nie mogą 
się dosyć nachwalić obfitogo urodzaju pęzenicy, żyta 
i jęczmion. 

Norwegja i Szwecja również jak Danja, 
tleszą się obfitym plonem. Pogoda ciągle im sprey- 
jala; zatem rachują na silny wywóz jęczmienia i 
owsa, które najwięcej produkują, 


Połrdniowa dostwa Według Wiestni- 
ka urzędowego rezultat przeciętoych zbiorów je 
wastępnjący: zbiór siana w 22 guberniach wypadł 
dobrze, w 8 gubarniach średni, w 18 niedostate- 
cznie, Ozimina w 9 guberniach średulo, w 19 ułe- 
dostatecznie a w 8 źle, Zboża jare atoj w 16 gu- 
berniach prawie dobrze, w !0 średnio, w 20 źle. 
Reoznitat zły przypada na poludniowe gubernie zwy- 
kie arodzajne. 

Z Moskwy południowej i średniej 
przy braku statystyki trndno podać pewne cyfry, 
jednak nie wiele się chybi, jeżeli się zwykle do 
wywozu przeznaczona ilość pszenicy i żyta na je 
dng trzecią część oznaczy. Istnieją wszakże w po- 
ludniowej Moskwie jeszcze zapasy przeszloroczne, 
w skntek czego pomimo złego urodzajn, spodziewają 
się tam znacznego wywozn pszenicy iiżyta za gra- 
nieg. Natomi. jęczmienia i żyta nie będzie do zby- 
tku. Ziemniaki stoją dobrze. 

Anglja i Irlandja. Zbiór pszenicy tak 
co do ilości jako też i jakości mniejszy jest o 20 
do 25 procent od rokn zeszłego. Jęczmień ndal się 
bardzo pięknie, Owies średnio, Ziemniaki stoją 
pięknie, 

Z północnej Ameryki odczytano telegram 
od anstrjackiego konsnla w Nowym Yorke p. Ha- 
vemeyer nagiępnjącej treści: 

Tegoroczny zbiór pazenicy obliczają na 300 
milionów boszli, z tych odpada 35 mil. na zasiewy, 
200 milionów na konsomeję krajową — pozostałe 
65 milionów będzie można eksportować, Szkody, 
jskie deszcze i mrozy wyrządziły, wyrównane zo- 
stały przez to, że w tym rokn znaczne przeatrze- 
nie po Taz plerwazy zostały uprawione. Zbiór ko- 
karndzy obliczają na 1000 milionów bnazli, W rokn 
zeszłym wynosił on 850 milionów, 

Nastąpiło potem zwiedzenie wystawy płodów 
rolniczych. 

O właściwym ruthn handlowym mało jeszcze 
dziś donieść można, Pazenica wykazuje bardzo 
mierne obroty. Przednie gatunki ntrzymały się * 
cenie, średnie natomiaat niższe notowaly ceny. Pła- 
cono za 85 funt. zir. 5.25—5,40, 83 — fant. str. 
5.15, 88 font. gir, 5.10 za cetąar. 

Żytw płacono 78—80 fumtów zlr, 3.85—-4.5 
franco Wiedeń, zaś złr. 3.30 — 3,40 franeo stacje 
kolejowe w Węgrzech. 

Jęczmień był bardzo posznkiwany ze strony 
kopców zagranicznych, % spodziewają się, że w tym 
artykule rach jeszcze się jutro bardziej ożywi. 
Ceny były stosownie do jakości złr. 3.20 — 3.45 
do 3.65. 

Kakuradzy zaknpiono małe ilości po złr. 3.80 
do 3.35. Owies poszukiwany płacono zir. 4.85 do 
4.95. Oleju rzepakowego eprzedane 3000 cetnarów. 
z dostawę ua Jasień po zir. 19.50—19.62. 

Próbki pazenicy nadesłane z Galicji wprawdzie 
bardzo płękqe, ale żądanej Geny zir. 9.30—% 60 
nie chciał nikt dawać, Jedna firma tarnopolska 
sprzedała z dostawą do Lipska 350.000 kilo paze- 
nicy po 220 marków (1 50 centów srabrem). 
Intendentura praskiej armji zakapywała na próbę 
owies e Łańcnia z dostawą do dworca kolei półno- 
enej we Wiednin, targowano po 5.30, loco stacja 
Łańcut po 4.80. 

Ruch stowarzyszeń zaliczkowych. Cza- 
sopismo Związek następujące podaje wiadomości 
ruchu stowarzyszeń zaliczkowych w Galicji: 

Dv związka Stowarzyszeń zarobkowych i gosy* 
darczych dla Galicji i W. ke. Krakowskiego należy 
dotąd 23 towarzystw, a mianowicie: I] towarzystw 
zaliczkowych 2 nieograniczoną  poręką: w Białej, 
Bóbrce, Dąbrowie, Drohobyczu, w Gorlicach, powia- 
towe Towarzystwo kady zaliczkowej w Gródku, Towa- 
rzystwa zaliczkowe wa Lwowie, Towarzystwo zalicz- 
kowo urzędników i alng dróg żelaznych wa Lwowie, 
Towarzystwo zakięzkowe dla rolnictwa ż przemygla rol 
nego we Lwowie, Towarzystwo zaliczkowe i pzemy- 
ulowe w Bamborae, Towarzystao kasy zaliczkowej na 
powiat sądowy Szczerzecki w Szczerco, bank zalicz- 
kowy w Stanisławowie, Towarzystwo zaliczkowe w To- 
porowie, kasa zaliczkowa „Wisra* w Tyśmieniey, To- 
warzystwo zaliczkowe w Zbarażu, Towarzystwo zalicz 
kowa w Zloczowie, 2 Towarzystwa * ograniczoną po 
ręką: Towerzgstwo spożywcza w Bamborze i Towarzy: 
stwo zalięzkowe w Sukulu; 4 Towarzystwa produk- 
cjjne: L Związkowa drukarnia we Lwowie, Towarzy 
stwo produkcyjne krawców we Lwowie, Towarzystwo 
spożywezo-produkcyjne „Ul“ w ialawowia. 

O ila nam zaś wiądomo, iuta'eje w Galicji i W. 
w. Krakowskiam 76 tewartystw zarobkowych i go- 
spodarczych ; do Żwiązku naloży zatem niespelna '/, 
części wazyatkich, choć nielicznych naszych apółek ; 
natomiaat w Niemczech, gdzie spółek jest przeszło 
900, należą prawie wszystkie do wiązka, i dziwić się 
tu, łe niemieckie spólki są jn potęgą — a nasze 
mimo znakomitego rozwoju niektórych, jeszcze nie za- 
jely stanowiska, jakie im się nalgży! 


Ostatnie wiadomości. 


Dawniejsze telegramy dożiosły, że Serewer 
baszh, Minister robót, zostęł mianowany spe- 
cjalnyta komisarzem tureckim a Mahmud Rużdi 
basza, prezydentem Rady staqa. Dzisiejsze te- 
legramy donoszą znowu, że Jerwer basza mia- 
nowany prezydentem Rady stanu po objęcia 
posady Wielkiego Wezyra przez Mahmuda 
baszę. 


Telegramy Gazety Narodowej. 
Raguza à 27. sierpnia. 


rąwiec transportowy, wiszący <Achmęt daszę 
idwa bataliony wojska, zażądał tu pozwó- 


Tarecki pa- 


lenia do swobodnego wylądowania, chociaż 
wylądowanie miało nastąpić w Kleku. Ale 
znaleziono jakieś nieformałności w papierach 
jego, i z+pewodów sanitarnych odmówiono 
pozwolenia. PDowódzca trsktuje traktuje z 
tutejszym konsulem tureckim. 

Nowy Jork à. 27. sierpnia. Kofen- 
dant fotylli amerykańskiej na wodach panam- 
skich, donosi telegrafem, że Panama wy- 
powiedziała wojnę Związkowemu rządowi 
Kolumbii. 

Wiedeń d. 27. sierpnia. Austrjacko- 
węgierski delegat do rokowań pacyfikacyj- 
nych, jeneralny konsul Wassicz, delegat mo- 
skiewski, konsul Jastrzebów, przybywają d. 
31. sierpnia do Raguzy, gdzie jaż zastaną 
delegata cesarstwa Niemieckiego, barona 
Lichtenberga. Delegat francaski, jeneratny 
konsul- e Vienne i delegat włoski, konsul 
Durando, już na nich czekać będą w Mosta- 
rze, gdzie prawdopodobnie odbędzie się kon= 
ferencja wspólna wszystkich delegaków. 

Konstantynape] dnia 27. sierpnia. 
Do rokowań pacyfikacyjngch udaje się dziś 
jako nadzwyczajny. komisarz tureeki, świ 
mianowany- prezydentem” stanu, ~ Serwer ba- 
sza. Powiezie go do Klekw jacht turecki 
Izzedin. 


' | Central-Depot: Wien, 1, Woliz 
CABL 


Lwowie. 


Spostrzeżenia meteorologiczue we 
Dlica Kopernika. 
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26. sierpnia najwyższa temperatura -|- 28.,  =% 
(23., *Reanm.) 
26. sierpnia najniższa temperatura + 11, 
(8., "Roanm.) 
ARA 000 


Kurs gieldy wiedeń: 
Wiedeń 27. sierpnia **7" 

godzans 10 minut AD przed » 
Atejo kred, 208.25 
Unioosbauk + 8490 
Kolei Kar,Lad. 219 — 
Franko- sistr. 
Loay z r, 1860 

Btaatabakn 

Ostbshu 
Rubel papier. = rsat 
Wiedeń 27. sierpnia 1875 


godzina 2. mt 25. po poładnim 
Akcje fran.-am. 32.— Węgier. kred. 05.75 
Anglo-anstr. 98.70 Uaivasbauk 


Kolaj Kar. Lud. 218.15 
Kolej pałudnio. 98,75, 
Kolej Klżbiey 176.—. 
Wer. Nordotatb. 112.50 
Wlener-Bauges, 
Gal. indemniz. 
Franto-H.-Bank 
Losy tureckie 

Kolaj państwow. 
Wied. Banver. 
Usposobienie : spokojne, 

Berlin, 26. sierpnia. Rnas, Baoknaten 278.50 

dit. Act; 3871—- Lombarden 175.50 Galizter 99.10 
Busaiabahz 188,— Ramaniet 26,— *asran -Hats - 
noten 181.80 Ueposobienia. — 

| + AWA 


w 
Kolej Ai'*d. 
Kulej w .-czer. 
Yerafss-Fion 


Pociągi kolejowe z głównego dse' 
Odchodzą ze Lwowa 

Do Krakowa: rano o godzinie 5 (p 
czysto osobowy) ; po połndniu o gadzi! 
min. 5 (pociąg mięszaty); w hocy o golu. 
nie 11 min. 25 (pociąg pospieszny); varo 0 
godzinie 6 min. 35 (pociąg lokalny) 

Do Podwoloczyak: (z głównego dwa hi: 
rano o godzinie 6. min. 20 (pociąg pose- 
sznyj w południe o godz. 12. mia, 5 (po- 
ciąg mięszany); w nocy -o godz. 10. mn, 
47 (pociąg osobowy). 

Do Czerniowiec. rano o godzinie 6. mine 
50 (pociąg pospieszny); w południe, o g Azi 
19. min. 50 (pociąg mięszany), W no 
godz. 11. min. 48 (pociąg mięszany). 7 

Do Kianisławowa (przez Stryj): |auu| o 
gode. 7. min. 22 (pociąg mięszazyy. 

Do Podwoloczysk (z Podzamcza) ż w polu 
dnie o godz. 12. min. 26 (pociąg mięszany : 
w nocy o godz. 11. min. 32 (pociąg więc 
szany). 
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W TEATRZE hr. 
w sobotę d. 98. sierpnia 18796 
Występ baletników: A. Maywood, E. Bonn i R 
Ronff, 


WOLNY STRZELEC 


Opera w 3. aktach, przekład A. lrbańskiego, *wn= 
ka Webera. 


Kapelmistrz p. Szirer. 
OSOB x. 
Ottokar, książę czeski 
Kuno, strzelec nadworny 
keięcia 


P. Köhler 


P. Koncewicz. 
Pns. Kramer. 

Pna Sziver. 

P. Borkowski. 
P, Zakrzewski. 
P. Galasiewicz. 


Kasper ) strzelcy w lasach 
Makn ) © kniążęcych 
Samiel, czarny strzelec 
telnik 


Kiljan, wieśniak P. Zbotbski. 
Mina, mloda wiedniaczka Pn» Zion 
Lmdwika +) Pos Heger. 
Lizeta ) Pna Zamecka. 
Franoais ) Trachny Poa Kirchner. 
Marysia ) Pna Heber. 
lszy strzelec P. Dworski? 
2gi strzelec P. Skalski. 


Qrezak księcia, strzelcy, wieśniacy, wiośniaczk . 
Rzecz dzieje się w Czechach. 
| każe 4. wale edtańczą panna A. Murwesf M. 
` Boro i p. R. Ronfi. D 
W partji pnatelnika wystąpi po raz pierwszy pam 
Gnberski, 


Początek o godzinia w pół do Smej fi 

Dyrekcja poszuknje chórzystów i chórzystek. Kom- 

potenci mogą się zgłaszać do teatro III. piętro”, 
Nr. 59. między 9. à 11. rano. 


Nadesłane). 


Uwaga z rozpoczęciem kursów 
szkolnych. 


Uczniom szkół wszelkich, tudzież P. T. Paź 
nom akademikom, technikom it. p. zel 
wszelkie przybory do nauki, pisania, ry 
nia i malowania, kupować w najobfitszym 
przedmiotów magazynie pod firmą Bazar R 
majer i Połuszkiewicz we Lwowie, przy pia 
Marjackim — gdzie dla licznego zakapn: zni“ 
łone są ceny do stopy fabrycznej, — Cenniki 
żądać można bezpłatnie. 


Naszym czytelnikom, którzy Wiedeń zwiedzają 
i zamyśleją kupować zegarki złote lub srebrue i 
łańenszki złote, polecamy skład zegarków z 
ki pana Filipa Fromm, Rottenthurmstraase 
przeciwko Wollzeile i pałacu arcybiskupa. Ceny 
najtańsze w monarchii, 
Zwracamy uwagę na dzisiejsze ogloszenie 


f.bry- 


LIEBIG COMPANY's 
~ —Fleisch - Extract 
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elie 6—* 
BEBE, k. k. österr. Hoflieierant. 
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Reisszyny, Reisceigi AL APA 


ST. WAYDOWICZ, | 


Największy skład Papieru, Sztak mt 

Galanteryj, Perfam. Mydełek. Prawdziwej 

y Koleńskiej, pachnidet i przyborów do 
pisaniu, rysowania i mniowasia. 
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Losy mianta Krakowe 


W. Mone 
Dukat kolender: 
Dukat cesarski 
Napolevndor 
Pół imparjął zowyjski 
Robol rosyjski srebrny 
Rubel rosyjski papierowy 
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Do zda DŁ, PEINS w Gracu. 


HANDEL TOWARÓW BOLONTALNYUCH, 
owoców, łakoci, win i vrbaty. 


0 wg ——— 


owoców, jarzyn i ryb, 


Wszelkie w ten zakres wchodzące towary sprowadzam 
OWOCE w najcetniejszych rądzajach, i sprzedaję takowe 
świaże | suszone, po, najniższych, Genach miejscowych. MAGLO 


R] È so deserowe | kushenne, 
Lągkaw zy zacniejryci olibiórcom od zl naraz hagard): 


WINOGRONA, a potówig, odatąwiaw łakowo wo wszystkich kieun- SERY BRYNDZA. 
5 kach kolei; galicyjąkiej frameo do ostatniej stacyi bez km 
różnicy udlugłości, lub teź opuszczam odpowiedni rvbat = 


Złote towary 


przen e. k. urząd meoniesy we Wiedaiw apres 


arodkowi, a wtody nie w jednej fa- 
milji, lepiej by się dzialo — dziękajemy 
powtórnie wajserdaczniej. W celu otrzy- 
manis niego wybornego Środka przeciw 
piata, przez się udać z zaufaniem do| 
mnie, à Retzlaff, wh: 

bryki w Guben (Prusy). 


Zeby i Szezęki 


pod wszelkiuni wzglęnini podubiie 


F = turalnysh, zupeinie jezydatnu do 
awajca: ie , nia | ynylnwiynia, wstawia 


Ból zębów ` 
L. 1121; Pod wpływem tego lekarstwa uspo- 


ms tb ale twinkajón 

nkir zęby wtem łab masą do zebow ja zh 3 A k ra się ki 

| (głoszenie M dl. oc BR ienirt : la aroni SB 7 
słabowitye 


a 14 harpis | tiros 


Renner ty 


cera twarzy źólta, T teraz un zdziwi 
Krótko powiedziawszy. czuję się przy bic 
zadowolony, gdybym się miał tak 

Powtarzam jeszczę raz 


je moich kol 


ów zaczynam zakwi 
pulsu 30—9 


stopni. lej i byłbym 


OORT Ht p luzi: 


ig 


ww pajcozmaitanych fusenach. 
Haneusaki drugie x gladka aibo wyraki=nn kia 
p Fw ró W, W. 35. I 53, bd, db, 
Z usżanowaniem F.anciszek Nager. > 

8 „Złote medaljony. 


amieniami 


| 
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